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Rozmowy 
Waldheim -

Gromy ko 
Ml.ni.ster spraw zagranlci.­

nych ZSRR, Andrlej Gromyko 
przyjąt we wtorek sekretarza 
generalnego ONZ, Kurta 
Waldheima. 

W toku rozmowy, która u­
ptynę!a . w przyjacielskiej 
atmosferze, poruszono kwestie 
dotyczące d.zia!alnoSc! ONZ I 
niektóre 'problemy międzyna­
rodowe. 

l'f ero nek nólnoc 

Spotkanie 
z.„ wielorybami 
Wprawdzie lada dzień spo­

dziewany jest przyJ31Zd naszych 
żeglarzy I grupy geograf6w do 
Gdyn), ale jesz.cze wczoraj dti­
tarł do . nas list nadany z Islan· 
dll. Oto załoga Jach.tu „Con­
rad" donosi: Okrążyliśmy Islan· 
dlę, ze wscb.odu na zacb.6d, do­
tarliśmy do wyspy Jan Mayen, 
do naszych Union (tych wła­
snych I tych 1nacta.nych nam 
przez Nepfuna na kole podbłe· 
gunowym) doszedl jeszcze je· 
den przydomek - „ka.phomow­
CY", kt6ry otrzymaliśmy za o­
płynięcie Cap Horn du Nord. 
Spotkammy wielu przyjaci6ł. 
Ciągle gościmy na Jachcie tłu­
my mlodzteż,y. Wszyscy są nam 
iyozllwl, g~ nas. 

MusielUmy naprawlf uszko­
dzony w loda.eh ster. Przeply­
nęllśmy Już ponad ł tys. mil 
morskich. Spotkaliśmy olbrzy­
mie stado włeloryb6w. Byliśmy 
nozestnikami (Jako goście ho-
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DZIENNIK 
l:ODZKI 

• 

ludni się 
iasteczko 

a 

nasza gaze 
zlotowych. 
graficznej 

ita! 
ie, li<' polsku w 

~i:ftl!Pii'liii=:ei~~~fe11 ości ntleście n.a­
kich, pięknych 
ie ofiarnej pracy 
itamy Was iym, 

znych przyjaci6ł. 
y abyście pozo­

, gorących serc -
ę, które dostarcza 

aratury ele·kronicz-

zyło w okres „drugiej 
ądu poparte pomocą or-

n i nakładami finansowymi 
przemysłu lekkiego, pozwolą 

dzieli nas od innych miast 
się w okresie minionego ćwierć­

wiele się u nas buduje i przy. 
zakończymy tę wielklł robotę.„ 

i Waszego w naszym mieście pobytu 
oko informować będzie o wydarzeniach 

azywać się będzie w kolorowej szacie 
iększonej objętości .• 

norowi) święta niepodległości 
L~landil. Poblllśmy rekord 
szybkości Jar,htu - 195 mil na 
dobę. Zywnośl! wciąż świeża. 
Wszyscy zdrowi. S!emy pozdro­
wienia dla Czytelników „Dzien­
nika" I dla w.szystldch przyJa· 
ciól". Załoga 

(ZJ 

Jerzy W. Soleckź donosź z Wźednia 

J Polska - Austria bez wiz } 

W DNIU DZISIEJSZYM PRZY JEŻDŻAC BĘDĄ Z 
CAŁEGO KRAJU DELEGACJE WOJEWÓDZKIE NA 
ZLOT MŁODZIEŻY POLSKIEJ ŁóDŻ-72. PO WIT ANIE 
ICH PRZEZ ŁÓDZKĄ MŁODZIEŻ NASTĄPI NA GRA­
NICACH WOJEWÓDZTW A I MIAST A ŁODZI. N A­
STĘPNIE DO GODZ. 18 UCZESTNICY ZLOTU BĘDĄ 
„URZĄDZAC SIĘ" 'JV M}:ASTECZKU ZLOTOWYM NA 
ZDROWIU. 

Szwedzi 
odbudują szpital 
w Hanoi 

Przy szachowmcy 

m1st1zó•v 
Diagram pokazuje sytuację, 

w której B. Spasskl zatrzy. 
mal swój zegar w tri.eciej 
partli szachowego meczu o 
mistrzostwo świata z R. Fi­
scherem. Białe Spasskiego. 

W siedzibie austriackiego MSZ przy Ballbausplab 
uroczyście podpisano międzypaństwową umowę o sole· 
sieniu wiz w ruchu osobowym w oble strony. 1ak po­
wiedział szef polskiej delegacji, dyrektor Władysław 
Wojtasik - rokowania były rzeczowe I konstruktywne, 
a towarzysząca im atmosfera przyjav:na. Negocjatorzy 
zdawali sobie sprawę, że przygotowują dokument du­
żej wagi, o znaczeniu zarówno praktycznym Jak i pre­
cedensowym. 

O godz. 12 delegaci woj. 
łódzkiego na Zlot Mło· 
dych Przodowników 

Pracy i- Nauki spotkają się w 

Rusza budowa 
Dworca Centralnego 
w Warszawie 

CAF - UPl - tpl~f"'„" 

O k. 5,5 tys. młodych ludzi, wybranych na mie'· 
skich, powiatowych i dzielnicowych spotkaniach 
uczestniczyć będzie w łódzkim Zlocie. 

75 proc. ogólnej liczby delegatów - to młodzież za­
trudniona bezpośrednio w produkcji. Wśród młodzieży 
pracującej najwięcej jest młodych robotników, 'tei:hni-

l\Jojlepsi 
ków i inżynierów, w większości członków i aktywi­
stów ZMS. Są wśród nieb przede wszystkim najlepsi 
realizatorzy ogólnokrajowego programu ZMS, nazwane­
go „Młodzież dla postępu", a oznaczającego pracę ro­
zumną, dokładną i twórczą na każdym stanowisku. 
Trzon ekipy ZMS-owskiej stanowić będą na Zlocie 
przodujący uczestnicy młodzieżowego patronatu nad bu­
downictwem mieszkaniowym, uczestnicy turnieju mło­
dych mistrzów gospodarności, który przyniósł naszej 
gospodarce prawie 1 mld zł oszczędności, laureaci tur­
nieju młodych mistrzów techniki, członkowie brygad 
najwyższej jakości, jakich wiele powstało w hutach, 
kopalniach i wielkich przemysłąwych kombinatach. 

U 
mowa o znteslenlu W1.z 
między PoLską a Au-stit"lą 
sbużyć ma wzajemnemu 
pozina.ntu Im l~UJrY i hl· 
sto.rłi obu klrajów. plęlc­
na lich przyrody i za­

bytków, osią.gn.Jęć I problemów 
dnia d?llsiejszego. Pchnie on a 
na no~ toory n1e tylko rucb 
turystyczmy, u.łatwi I J>r>ZYCW· 
n1 slę do ożywienia współpra­
cy ku.ltuoralnej I na.u kowo- tech­
ni~nej. kooperacji przemy'<lo­
wej I k0onta.któw między or~!l­
nizacjaml spolecz.nymL A ta.le­
że zwyczajnie i po luod.7.ku u­
łatw! spo.tka.nia. znaj0om-0śct 4 
przyja:tnie o.bywaitetom na<Szycb 
lcrajów. 

Każdy Polatk · posiadający wa­
żny paszport zagra.n1Jca:ny, a 
także k&iążecl'.kę żegla.r&ką lub 
U.Cencję lotnJczą. będzie mótił 
udać się d-0 Au.strU n.a o·lcres 
do 90 dnL A n·a.logl~zme pr.aiw-0 
przyslu~uje oczywiście Au,strł.a­

kom. 

(Dals~l cl!lg na ~tr, 2~ 

1;Nareszcle" komentują 

wa.rszawJacy, obserwując krzą­

ta.n.linę nad wykopem Al. Jero.: 
zoUmsklch. Rozpoczęto tutaj 
bo\V'iem roboty przygotowawcze 
do budowy Dworca Centralne­
go PKP, 

Dworzec Centralny, usytuo­
wany po zachod.n!ej stro.nie Pa­
łacu Kultury I Nauki, rea.llzo­
wany będzie wedlug nowego, 
zaktua.llzowllJlego profektu, w 
czasie dwukrotnie szybszym nit 
uprzednio przewldywa.no. Ze­
spól architektów i ilnży;nierów 
komunikacji pracuje pod kie­
runkiem generalnego projek­
ta.nta - mż. Arseniw;za Roma­
nowicza. 

n6w z fioszczeg6lnyc!l województw', uczestnicy akcji 
społecznych mających za zadanie upiększanie wsi, za· 
lesianie nieużytków rolnych, wznoszenie obiektów so· 
cjalnych, gospodarczych i kulturalnych. 

Liczną ekipę wysyłają na łódzkie spotkanie członko· 
wie ZHP, realizujący od dłuższego czasu zadania wyni­
kające z hasła „Nasze jutro zaczyna się dziś". . 

Wśród 220 najlepszych studentów, którzy będą na 
Zlocie przedstawicielami wielotysięcznej rzeszy akade­
mików są przede wszystkim ci, którzy p;rzez kolejne 
lata nauki otrzymywali na egzaminach i kolokwiach 
wyłącznie dobre i bardzo dobre oc.eny; są także dzia· 
łacze zs~. laureaci wielu akademickich konkursów. 

O wykonaniu przedzlotowych zadań zam11ldowali 
już członkowie Kół Młodzieży Wojskowej, reali- · 
zujący czyny pod hasłem „żołnierski trud Ludo-

wej Ojczyźnie". , Na Zlocie reprezentować ich będą po-

z najlepszych 
siadacze miana ;,wzorowego zołn!erza" oraz członkowie 
kolektywów żołn1erskich posiadłtjących tytuł Drużyny 
Służby Socjalistycznej. 

W łódzkim Zlocie wezmą również udział laureaci 

KW PZPR z Egzekutywą 
KW PZPR, a o godz. 14.30 
łódzcy delegaci na Zlot będą 
uczestniczyć w spotkaniu z 
Egzekutywą Kl:. i Prezydium 
RN m. Łodzi. 

o ,godz. 18.30 w sali obrad 
RN m. Łodzi nastąpi spotka-
nie delegacji zagranicznych z 

Jak informuje szwedzkie 
Ministerstwo Spraw Zagra­
nicznych, rząd szwedzki go­
tów jest pozytywnie rozpa­
trzyć sprawę całkowitej od­
budowy w Hanoi zbombardo­
wanego przez amerykańskie 
lotnictwo szpitala Bach Mal, 
w pebl! wyposażonego przed 
paru laty ze środków szwedz­
kiej pomocy dla bohaterskie-
go narodu wietnamskiego. 

władzami politycznymi i ad- ~illlWlllFllllllllllllllllll911111R~llF_._."'._lllm"'lll-111111111 

ministracyjnymi miasta. 

Natomiast o godz. 21 odbę­

dzie się uroczyste otwarcie 
Zlotu w miasteczku zlotowym 
na Zdrowiu. (j, kr.) 

Dziś i iulro 
& slron 

Ili :er.u w au "Ili 

Wielki sukces 
polskiego żeglarza 

Kapitan Baranowski 
u celu podróży 

O GODZINIE 17 CZASU POLSKIEGO PRZEKROCZY!'., UMOW­
NĄ LINIĘ METY REGAT TRANSATLANTYCKICH POLSKI ZE­
GLARZ KAPITAN KRZYSZTOF BARANOWSKf NA JACHCIE 
„POLONEZ". 

Ostatnie mile wyścigu obfttu­
jącego w sztormy, watkę z o­
ceanem 1 w1chraml, dłużyły się 

naszemu żeglarzowi ogromnie. 
Ledwie wy~uwa.lne tchnienia 
wiatru w żó!wim tempie popy­
chały jacht do przodu. 

To, że Barainowsk! osiągnął 
Wieżę latam! w Brenton Reef 
przed wlec.zorem jest sukcesem 
Polaka. Duży dwumasztowy 
jacht niemal wrósl w wodę, a 
jednak dopłynął do mety. 

W niespełna 4 go<lztny przed 
Baranows,ltlm do portu wszedł 

11. jacht regat „Iles du Friou1" 
Francuza Ma~a Ll.nskiego. W 
tych trudnych warunkl!ch wy­
przedzll naszego żeglarza o u­
lamek czasu bl<>•rąc pod uwagę, 

że regaty trwa.ty ponad mie­
siąc. 

Jtpt. Kreysztof Baranowski, 

Dla członków ZMW, miarą aktywności społecznej 
l zawodowej była i jest konkretna realizacja has.ta: 
„Ojczyźnie - wsi - sobie". Na łódzkim Zlocie młodą 
polską wieś reprezentować będą m. in. mistrzowie piu· konkursów ~ olimpia!f ogólp.opolskicb, najlepszy z trójki polsklch że-

l
i glarzy startującej w regatach 

samotników przez Atlantyk 
CAF - WiMI&< '.'"' t>elefoto 



Polska - Austria bez wiz 
Za zaiywanłe narkotyków 
„„„„„„„„„„„„„„„„„ ........ 

Aresztowanie syna 
Roberta Kennedy'ego 

(Dokończenie ze str. 1) 
Objęcie po•sota•no·wlenta.mi u­

mowy paisZJpOll'bów kons.ularny~h 
jest Pit:lknYttn prz.ykiadem o:pie­
ki nad ina'8zym.i .-oida•kan;,L pr,..e-
bywająeymi po·za gra.nkamt 
ktaj.u. Dzięki tem~u róWIIllti 
P 0>laicy z:11mliesZlkali w innych 
kraJa1~h. a. 1eg•i1ymujący .;'.ę 
p·aiszipol'tami ko;n.sularnymi. bę­

dą m1og<H v."jeildżać d·o AustrU 
bez wliz. • Ba1!'d,ZJO· ilS>t0>~n.e jesi 
post.a.nowieme umowy o poby­
ta•ch slu.:iftlowyich. Ozma01-a o.n:> 
pra.loey1cz.nie, 1.e pracowd1ik de­
lego1wa.ny z P olskli. do AU<5tr '> 
(lu.b z. A.u,st~ii d·C> Polski) w o­
pal'ciu o u.mo•wy mlędzypań· 
iitwowe, międzyu-ząd·owe iub 
mi<')ctZ~'re~rtowe będizie mógł 
pru.eb~,wać w tym k1raj•u bet 
Wizy taik długi~·. na. . jaiki okre> 
z.osta1 del.-igo•wany. niezaletnie 
o.d tego cz:y po.s·iada pa-szpo ri 
dyp.lo.ma~yozmy. Slbuż.bov.ry C?.Y 
:l!Wykły. Do,\~"czy to na1uk·o·wców 
uidactących się na wy·kl.ady 1uo 

dJ!a, PT01Waidlzein:ta prac nal\lkowyeh 
fa.ohlo•w;ców zatrud.ntonych prw 
ek>&poreLe czy koo,peraicji ew 
&u,strriJi. p;ra.c·u,ją m. tn„ poJ..;c'' 
górtVLcy i elek:tiro.mooiterey), a:­
tY'S1ów i 2espo~ów a·rtystyc.;· 
nych stypendystów, pracowni­
ków naiszych plaeówek i O<r!(a· 
niza·Cii mięctzyin·a•N·dowych ib? 
decyou.Je sbuibowy ch.airaktar 
po>byitw. przy którym n•i·e ob:,. 
wią„uje o•klres do 9-0 dni. 

Po>Ls'ka. propO>Zycja ZIIlle_,;Jen' 6 
wi:i: mJęd.zy naszym.i kr.ajam' 
pr.zy>jęta. o:-OISltS!la w Austrii z 
bar.dzo <tu•żYm zad•owoLeniem ' 
za•lllJtereso.w=lem. :OWiąZJki kill· 
twra,Lne . i k04ntaiklty 0~01bi&te są 
~ta.re i bl~kie, a cieka wo·ść J 
sym_'Pa•blia ct'O na1S1zege> k.ra,ju 
a1U1tenity•c1Jne i nie1klam.a!!'le. 

Za. <!iwa miesiące umowa 
W1C'h0>dz.t w ży>Cie. z Pols.ki do 
AUIS<li!'il i 'Z. A•Uistri.L do Polski . 
będzie teraz bliżej„ w~·.g·o·d.n.ieJ 
i prościieJ. 

Rad~C> Bog.o.ta p.oda.IC>', że Ro­
bent Ke."Lnedy jwni'OII', ZC>'Stał w 
p0'11.ie<dztaJek a'fesz.bowany w 
ViN a ViC€1!1ci,.,. (Kobum.bia) ·~ 
na1r.ltoma.nię O•raz wywoła.n.e 
skandallu w md.ejiscowej ka.w­
dirze. 

Wedlug ro'ZglośndJ. syn -z.amor· 
dowa.nego w r . 1•968 sena.b')•ra 
R0>beirta. Kenne<dy'ege> 1 je'[•> 
k<l<le~a Micha.el Pe r.ki.n.s we;ali 
dC>' koocio.ta. pe> Ulprzedmim 1u­
żyo:1U natikotyil<ów i .z.aczęll na 
O•ngain ach wygrywa.ć bi.g-beatc­
we melodie. 

Wysokie odznaczenia państwowe i nominacie 
~la funkc!onariuszv MO i SB 

WA.ltSZAWA. - Kilkud·z.iesięcio­
ooobowa grupa młodzieży ZMS­
ows.kiej z calego k!raju, WYo"óż­
n ia1ąca się najlepszymi wyni­
kami w „Turnieju mlo<lyeh 
mistrzów gospoda.mości" zosta­
ła wczoraj przyjęta prz;ez wi· 
ceprem \era. Jana Mitręgę. 

HANOI. - We wt<:>rek raino 

LONDYN. - Agencja France 
Presse poda.je, że przywódca 
brytyjskiej Pa.rt!i Pracy Harold 
W>lsoin m.ial spobkać się pota­
jemnie we wtorek z przywód­
ca.mi Irla.nc1z.kiej ,ArmH Repu­
blikań~kiej (IRA} i pr;zedysku­
tować z nimi sprawę za.wiesze· 
nia ognia w lrhmdii P ótnoonej. 

WCZDRAJ W KOMENDZIE WOJEWÓDZKIEJ MO W LO· 
DZ! ODBYLA SIĘ UROCZYSTA AKADEMIA KU CZCJ 
XXVllI ROCZNICY PKWN, NA SPOTKANIE Z FUNKCJO­
NARIUSZAMI MO I SB P.R.ZYBYL I SEKRETARZ KW 
PZP.R - J. MUSZYNSKI. 

lotnictw<:> amerykańskie wtarg­
nę.Io w przestrzeń pC>'wietrzną 
stolicy DRW i zbombardowało 
jego rzachodnie przedmłeścia. 
Nalot trwa! ok. godztny. · 

KAIR. - · We wte-rek 18 bm. 
pod przewodnictwem -prezyden­
ta Egtptu Anwara Sadata od­
było się w Kairze posiedzenie 
Komi.tetu Centralnege> Socjali­
stycznege> Związ.ku Arabsktego. 

W trakde akademii. po<:lcZ'as 
kitótej referait o dorobk•u I oo· 
zytyW.nych osi-ąglniędach wsz~·st.. 
!kich s'il\l:Żb, wyg'io:s>il I za.s•tę.pca 
ko•rr\en.danta wojewódzkiego MO 
- pŁk w. Boguń, wyrOżnia;ą· 
cy się fu,n.k.cjonari•u,sze udeko­
irowall1i l!Ostali wy.sokimi odz.n«· 
oze.ni•a.n1i. pa1'Ls-tiwo1wyn11. M. in. 
Kreyż Ka.walersk! Orderu Od· 
r<>dwnia Polski ott'zym.ali: po!lc 
A. Perllceus,;, mj1r 1\1. Sz.alat>· 
ski, mj•r J. Pawłowski i pp'>r. 
Al. Kacunarek. Pod1adit<:> 8 O•Sób 

.t. o godz. 9.35 na uł. Llma­
:now-sikiego przy WolllleJ, 55-let­
nia. .A.n\e·lai P. mpa<ila pod mo­
tocy.kl HO &282. cLo·zinając ua­
mania p.r zedra1m.ie'nlia, 

.t. o golCl·z. 14.1•5 na ua. Pa­
bia1niokdej przy Ron1dJz\e Titowa 
58-1<'!<\lnia mieszka.."'.lka PabianL~ 
?.Os.tal.a. p.obrącOJna. prze.z sam • -
chód IF 19-·0l. P oszkod.o•wa•na 
pl'ze·bywa. w Sz.plltailiu Jlln, Ra· 
dJlińisk.i.ego. 

.t. O godz. 15.45, 22-l.-i~ni.a Zo­
tta S. "'Pa.dla na slk.rzyźowa1n1u 
Al. Kośchu.•Z'kl - A. St!'u,ga po·j 
mo.tocy.kl FX 40-.16, d.0ZJ11ają.c o­
gó1nyi::h O•braż.eń . 

.t. Swiadiko<w'ie WY'PadikU p.rze­
wróo!inia, się mę.tczy>zmy w au­
tobll.Si>e jadącym AL Ko.śctuw.­
ki przy 22 L ipca w dmJu 16. 7. 
br. około god·z. !.DS, pro-s-z.e<rJ 
są o z.@}04sz.enie &ię do WK 
RD MO (U.I. W!. B;r10>m&kiej 60, 
pokój a7, tel. 516-62). 

.6, Wczoraij na tererue woj.o· 
wó'ctzrowai wybuichlo 8 poża,rów. 
Naj,groimiejl~z.y mlat m.lejsce w 
Woj;sice, pow. LO'V\'i,oz.. Sptoneły 

bOO:l-'nkJ. go·~podairoze należą.ce I 
do tmzeeh właścicieli. Straty po­
nad 120 tys. Zł. (-cl$) 

Ct•trizym ai!C>' Z1ote K'rzY'te Zastu­
gi. 44 - sre~me, 15 - brąz.o­
we. 

Motu dl!lkouM:j l dokoinał 
k'reta.rz KJW PZPR - J, 
sz.yń~ki. 

Pny o•ka·zji wiczo.raiszej 

Is~­
Mu· 

lltó-

czyste>ści wręcze>ne zostaly ak· 
ty nOJmiln·a•cyrj•ne aiw>anso,wan~·m 

n.a, k04lej.ne stoip.ni.e ofie~rskte . 

De> s.to•pnia poo1pu•lkoiWl!l.l.k& a­
wam1so1wa.ny a>:osital mj.r W. Ko­
dzls; d<> &topn·l.a. ma jon - ka· 
pit.anowie Zb, Czerwiński, Z. 
La,sota, E. P<>pławski, Il.. Bana­
szczyk, M. Rutkowski, M. W<>Jt• 
czak l M. Tomczak. 

Aik!by nomiin•acyjme wr~cvJl 
ko.menidallllt woj.eiwó-cl:Ziki MO pl:k j 
B. MGczk<>Wskl. (Z) 

ULAN BATOR. - Decyzją Pre­
zydium Wlellciego Churału Lu~ 

doweg<:> MR.4 Do·ndogijn Ce­
wegmidt wY'z.naczC>'ny zestal wi­
cepremierem. z·ajmujący do­
tychcza.'S to sta.no•wi.sko C. Pun· 
ca.gnorow przeszedł do ;.n.nej 
pra.cy, 

RZYM. - W >Ciągu osta.tnich 
24 godz.lin we · Włoszech szala ty 
gwaltowme bum:e, powodując 
uszkodzenie Wlielu zabytków h i­
storycznych or;;1z lo.kalne powo­
dzie. Burzom towarzyszy! po­
ważny 5pa.dek temperatury. W 
n iektórych rejonach w środko­
wych Włoszech wystąpily opa­
dy gradu. 

HAWANA. Do Hawainy 
przybył pierwszy ambasador 
Peru na Kubie, Joaquiin Here­
dia. Caibece<;. Jak wJadomo sto­
sumk:i dy.ploma.tyezne między 
Kubą a. Peru zostały oficja.lnie 
nawiąiz=e 8 lla:ica br. 

111111111111111111111111n111nn1n11111111111111111111111111111111111111u - : = = 
~Eksperyment§ - -- -§ na ulicac:h Pragi § 

LENINGRAD. - W Leningra­
d zie <e>zpoezął dzialaLnC>'ść kon­
sulat generałny PRL. Jest to 
trzeci . konstJla.t P<:>lskl na tere­
n ie ZSRR - obok dziatają.cych 
już k04nsUilaitów w Kijowie i w 
Mińsklu. 

Smierć 
szwedzkie I) o 
dyplomu I~ 
w inocy -z. p.ointediŹiaJ:lm na 

wte.rek za1~brzeloiny zo\S.tał w 
Bogoci-e, !ltOIUcy K<>'1umbii piierw­
szy seklre1airz ambasady sz·wed1,· 
kiej. 

Pe>wody tego mo<'dU nie s~ 
jasne. Wy.da1je się, że 29-letn i 
KjeN Haggllod' zestal -z.a<;trzelo· 
ny przez złodziei samochod.ó·.v. 
kiedy próbował sprzediać swoi 
wóz. 

N ie wy>k:\Ju.cz.a stę także jedc 
na1k , iż ś.m.Lerć Ha.~gilofa ma 
związ.~1k z dizia.la&nością kolu.m­
b ilj1sikich oogainiizacji pairty1zanc­
k:icti.. 

- -fl : W osita11n1iJm tyg04dml'U w l'lralCl·ze pir<z~rowadoono cieka- : 
: wy eksperyment. W godJzlinaeh !!'la•jlWięiklszego n.ashlen.ia ru- : OCOD~ 
: eh.u w całej Piradize wyłączona zo1>tałai sygmaJizacja. uJicz- : . 
: na, .a. na. ek.t'zyr!;owamach pojaiwiJ!Ji, się mill!iej.a.nct ze ~użby : 
: ~~hu. : 
: J edJnaik nie po>p!"Z.estaJ.l. Odl.d ina. kterowaaiiu ruchiem., ace : 
: je<dm<>eześn.ie ba<iaM mo.ill.ilwość uzy"1<amia optyma.l:neg<:> sY· : Dz.tś zaehml\lmZe\Ilie nl.;.,,le!.kl~ 
: ~emu kiero'Wamia l"UJC'hiem w komklt'e<tmych sy.\l\lacjach. Jak : okresami umia.nkowa.ne. w ~n· 
: wyinikia z da:nych otm.yrrn.any>oo w toikl..i eksperymentu, : · h kl 

-
• pnzeci....,..a. s";b'ko·ść rooh'U. poja.ZJdów w ciągu dwóch go- •• ct:zinach popołill•dinio<W:V'C' s. 0"'· ... ~. .., no<ić do bura;y. Tem1peratu.r'> 
: d•z:i.n Jego tl'\Hd1ia. WZll'CISila Zl!la•orole, a na Wlielu pt'lreła.d.o- : ma.Jn<;ymailinia olk. 3-0 s.to~l c 
: wa•nych ma11§i®tlralach - .po<liw04ila. się. Jednocześnie n-a : Wiart:ry s.lalbe i umiarkowan<' 
: sikrzyźowa.niach 111.iie '"81T1Cl\.04W1aino a;ni jed<nego zde.rz:enta. : pln."'WStCh. J\lJbr'c> inada.l Slo•ne~z,. 
: Obecnie p:cr.ylSltąlpiJomo w Pil1aidize eto OJpracowywania itln· : nie 1 cLeple>. MO":!:.!hwo$ć wys·ta-
: tegrowa1ne·go sy~mu a.uibOma tycZl!l.-ij regu.lacji ruehu w : p i:ein'i.& bu,!'ZY. 

: ~~z!ie::a~~~~~t~=,;'cj!ć z .n':'1~:1~~:~r1~a ~~~!h 5 j·uD1br~ś ws;eoJ·~Aczele 'Zaojid:.~. o 111.u, • 
: czrudtil'iików „ :. v • "' : . „ Lm>enilny Wodzl&la.w.a i Wtn· 
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~~~~ ~ 

~ ll\l§PEKTOR" ~ 
~ sZkiełkiem i okiem ~ 
~ Jest faktem, :!:e w sp~yja.jącyoh do~emu samopoOLuclu ~ 
~ warunkach każdy -z. na.s pra.cuJe wyda.JmeJ. Wy.s1te.jt wło- ~ 
~ zOJny w dobrze przygotowaną pracę Jest ba.rdziej ekono- ~ 
~ m icz.ny, ba.rdz1ej opłacalny dla przects1ęo1o;r.stwa i pracow- ~ 
~ nilta. A Jednak sytuacia, z Jaką spotkaJ1smy slę ostatruo ~ 
~ w czasie wizyta.cji za.kładów dziełnicy Sródmieście, prze- ~ 
~ prowadzooeJ przez aktyw społeczny tej dzielnicy - dzla- ~ 
~ la.czy po,litycznych i 1prze&tawicieli 0>rgamów bezpleczeń· ~ 
~ stwa publlez.nego, dOWll'l<iła czegoś wręez innego, Mun o j,a~ / ~ 
~ sno o.kreśloiny.ch obowiązków w zaki;es1e ,odpowaedz1alnosci ~ 
~ kierow.nictw przedsiębiorstw i organow samorzą~u w. tak ~ 
~ ważnyeh dla :z;alogi sprawach Jak - warunki socJalne, ~ !a .zdrow0>tne i ochrona ll'lliema społecznego, stwierdza.no, nie- ~ 
~ stety, sporo za.me<lbań. ~ 
~ W god:r;L11a.ch wlemooinyeb I noonyob 27 brantowycb tn- ~ 
~ spektorów p11a,cy za,rz. Okręgów zw. zaiw. o~aiz mlmtków ~ 
~ Komisji Ochrony Pracy i Zd.NJiwLa WKZZ wyruszył-o w te- ~ 
~ ren na wizy:tację 30 przed.sdęl>IC>'rstw różnych brainż w Lodzi ~ 
~ i WGjewód7Jtwle, Wa.cltla~z spraw, które pe>ddano a~alirz~!l• ~ 
~ jest szeroki - dotyoz.y problemów z za.kresu be111p1eC'llen· 1:a 
~ stwa i higieny pracy (zabezpieczenie maszy;n i urzą.d.zeń, ~ !a klhmaty~acja, tempera1tura, zaopa.trzenie w na.poje i pom'Oc _ ~ 
~ medyczną). oraz - ustawodawstwa pracy (ochrona pracy ~ 
~ k0>biet i mlodociamych), ~ 

~ Po lu•sllracj1l noonej przeprowadzO<l1ej w tak komplekso- ~~ 
~ wy s.posób - Zespól Prawnej Ochrooy Pracy WKZZ wy- ~ 
~ cią~nie na gorą.ce> wnioski w stos~u do przedsiębiO<I'Stw, ~ 
~ w których stw1erdzoino odstępstwa od p.rzepi.sowyeh wanmkOw ~ 
~ pracy, Lnspek.torzy od razu 21roh1ą użytek ze swych upraw- ~ 
~ nień - spo.rzą.dzaJąc protokóły wy.kroczeń, sk1er<:>wując ~ 
~ sprawy powa.znieJ.szeJ natury do 3.coleg11um p.11Zy WKZZ lub ~ 
~ do prOJrou.raito.ra.. ~ 

~ Wyintki te:! masoiwej lustracji wyma,gają oddzAelnego ~ 
~ omówienia.. Ju.ż tera.z moi.na inat0>m1aist · stwlerozić, że ist- ~ 
~ nieje po1r;zeba eze.stszeg" :ko.rzystamia IZ takieh fo.rm dzAa- ~ 
~ 1ainia mstamcji związ.kowyich. Kor;zyśoi &poleczne i go.spe- ~ 
~ daT1CZe, bl}dące następstwem ty>ch ko.n~roli są przecież ~ 
~ OJ~romne. N!e mówiąc o tym, że tego trodzaju akeje przy. ~· 
~ czyinlają się do dalszego wzrostu au>torytetu zwiąrzków za- ~ 
~ wodowych. · M. K. ~ 

~~~ 
Uroczyslo~ć w Sqdźie 

Odznaczenia dla zasłużonych 
W gmachu Sądu W0>j, dla m. 

Lodzi odbyl.a si<: wczoraj ur<>­
czysta akademia z okaizji Swię­
ta Octroo1Le:nia. Uczestniczyli w 
niej pra=winicy oik.ręgOw Sądów 
WC>j. dla m. Lodzi i Woj, Lód7.· 
kiego, O.kręgowego Sądu Ubez~ 
pieczeń Społecznych, Pańsitw . 
Biu.ra Nótaria.linego i Adwoka­
tury Lódzklej. W uroczystości 
\Ldzial wz.Jął wicemiinister spra­
wied.liJWośoi. A. ZbOO"OIWSkl, 
przedstawiciele władz poUtycz• 
nych i państswowych Lodzi i wo­
jewództwa. 

Rada Pań.stwa. w U2Jllamiu za­
słu.g w pracy zawodowej i spo­
leczinej pnzy:anaJa na.stępującym 
osobom wywi< ' 
KRZYŻ KA W ALERSKI ORDER TT 
ODRODZElNIA POLSKI otrzymat 
sędz.ia SW dla m. Lodz~ - M. 
Senat0>r; ZLOTE KRZYŻE ' ZA­
SLUGI: M. Niep.suj - sędzi.a. SW 
dla m. Lodz;l, J. Ba.l'tosLk i W 
Kędziel'.'Slki - sędziowie SW w 
Lodzl; SREBRNE KR<ZYŻE ZA· 
SLUGI: R, :turek - kler. Sekr. 
SP w Wieru1S'Zowie, T, Ko.sma­
czewska - sędzia SP dla m. 
Lodm i. J. Malecka - st. sekr. 
s p dla m. Łodzi. BRĄZOWY 
KRZYŻ ZASLUGI - D. Sieka-

ltiec - radca notarialny PBN 
w Lodzi. 

Sekretarz Prez. WRN - a. 
Goozek udekorował HONORO· 
WYMI ODZNAKAMI WOJ, 
LODZKIEGO: T. Rybickiego, J. 
Adamcrzewskiego, K. Bartłomiej­
czyka, M. Blochowicrz, Jt, Duda., 
S. Ferdizyń, J. Rurko, S. Jae­
kow!>ką, z. Korejwo, S. Ke<wa.t· 
czyka, R. Kwiaitkoiwsklego, s. 
Lewam.de>wsklego, M. Malinll'W­
ską, S. Ormańskiego, s. PaJW• 
laka. M, Slozka., L. Tomciza.ka1 
K. Wa.chowea i W. W6jctka. 

WykoJejenie . . 
pcc1ągu posineszntgo 

18 bm. w g·O>dz\inach ramnych 
w po:t>l:i!źiu iitacj'l OzęsbOcho·wa -
Andiołów wylooleil się jeden z 
waigooów pC>cią,gu pośpiesmeJiC>' 
MBa.tocy" jadą1ooge> cl.<> WaJ.'t!iw.- • 
wy . 

Dwie '!'.'Milne oso·by, P<> udzle­
len1u pi.ef'WIS'zej pomocy, skie­
r~Wlalillo d<> doimJU. 

WedlJug W1S1tępnyioh ustal••»\ 
piizy>czyną ·wypadJ!ru był defekt 
techinicz.ny wagoaw. 

• SPORT • SPORT • SPORT • SPORT • SPORT • SPORT • SPORT • SPORT • SPORT • . SPORT • SPORT • SPORT 

Satyslakcia dla działaczy 

. Wstydliwy temat 
l'ra.gn!emv pol'uszvc! waimv. a.te nieco wstyd)l!wv u.ntait. 

Dotyczy on osób wyJemza.jącvch. z IUl>SZymi ekLpa.mi z4 
gra.nicę, 

Z przywvleJu tego ko>rzysta,Ją prz~tm-l<? lu.d.z!e, 1 którzv 
za.tru.dlnien.i są etatowo, a. więc urzęd1nAicy adm.hr1.isbracji 
sportowej. Nwtom.ia,st do rzOOl<ofol Zaliczvć tl"Zeba wyjazd 
dziata-cza, sportcwego, cUa którego u.dziail w ekipie wyjd­
dża;jącej za gramicę byiby świadectwem uzinain.ia za, jego 
sp~eczn.y wkład pracy. 

Spr111Wę wyjmzdów dziala.czy s.portCIW!/Ch trz.eba; Wl'l!glU!o­
~ raz na zwwsze. Sądzomy, że gl<Js w tej spra•wie po­
wbn.ie.n Zillbrać pr<ly s>lttada>n.iu wn iOS>ków na wyjlll1ld -
l.KKfiT. Jesteśmy przekoiwn.L, te instytucji bej P<)w>nnc 
2a.le.że6 na. d.zialaczach sportowych praowjących s.Poiec2'n.i41 
w ~pc·rcie. 

\ Wiąże stę z ivm Je~cze Jedino za.gad<n.lein.ie. Ktc ma. 
mleć gios decydujący w kLUIHe: Z<Ll'Ząd, zwżon.y ze spolecz-

' n.ie pnicują.c!fCh dziala.cz:y, ciy teź dyre,k.torzy I sekretairze 
t<Ltruron!eni ettz>t.o,wo? Jak d<ltych.cz11>5 przewagę mają „eta.­
t.ow•cy". Niie cLzownego, że wyga,Sa tak. zwa,n.y cz!)lnmik i;,po­
leezn.y w klubie, czy też samwrząd sporf{>wy, Zastanówmy 
się naid tą spr111Wą - nie gaird.źmy cLoqrymi i 2'yczliwymi 
raid.lbmi lUldiz! ~poł>ecznie pra.cujq.cym; cl!la dobra nao;tego 
sporiu, (JA, NIE.) 

JIDllDJllllUllllilllHIHllllllllillllDllHlllHIHllHlllDllllDIDllllllDBlllDDllllDU 
Kolarskie m~slrzoslwa Polski 

Łódzka czwórka 
W trzecim dniu rozgrywa-

nych w ·wars•zawie kola.rskich 
mlstr~ostw Polski na tone dru­
żyny walcz;Wy w wyścigach na 
ł km na do.ch<idzemie, 
Spośród 15 stairtuijących z.e-

&połów wył0>niono półfLna.ll-
st©w. W 1/4 fiinału czw6rk8. 
(Społem Lódź) J, Bek, S'll!na.ja, 
Raiozyń~i l 1\łlka.sa u.zyskała 
CZa5 4.52,1 i wyelimilnowała 
s:zczeclń'5kiiego Gryfa - 4.52,8, 
Legia Wa.r!łzawą (Faltyn, 
Brzetny, Ba.!'anC>'wski, Mo~iiia) -

w 1/4 finału 
4.54,8, poikooa.ła. Do!meł W.roclaw 
(Kierzlmwislti, Jankowsiki, Klim­
czak, Du.bi.cl!:i) - 4.59,2; Orz.el 
Łódź (Tyszkiewicz, Czemia.w­
ski, Br6szcza.k, FijabkC>'wski) -
4.55,8 WYl§ral z LegJą II - 5.02,8 
a Ogniwo Szczecin (Godras, 
Rychtairskii., Pawłak, Zió~kow~ki) 

4.54,0 zwyiolęż;ylo .A.rlronię 
Srozecin - 4.57,4, 

W cz,wart.k'O'WYICh pól.timala.ch 
czwórka Społem zmierzy się z 
O!'lem, a. legiooiiści !W.a.!<>zYi: l;)ę­
dą z Ogin~wem. 
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„DL„ z wizytq u najmlod~zych sporlowców UJ skPócie 
Łódzcy reprezentanci na VI IMS pu ... w~~~z~:oi!::~':~:'~c.:~!: 

pilnie trenui2' 
Już tylko trzy dni dzielą nas 

od rozpoczęcia największej te­
gorocz;nej impr~y sportowej w 
naszym mieście - finałów Vl 
Ogólnopolskich Letnich Igrzysk 
Młodzieży Szkolnej. Lódzka mło­
dzież, tak zresztą jak i jej ko· 
Jeżanki i koledzy z całego kra- . 
j u, ostatnie dni przed finałami 
spędza bardzo pracowicie. Ko· 
Jarze trenują w Lasku, gimna­
styczki I gimnastycy w otszty· 
nie, luc:onlcy w Cb<>deezy, a po• 
zostali reprezentanci w Le>dzi-

Ciekawi, jak przebiegają o­
stateczne treningi wybraliśmy 
się do s:okoly przy ul. Zelwero­
wicza, gdzie aktualnie zgrupo­
wani są najmłodsi łódzcy spor­
towcy. 

w upalne lipcowe pC>'poludniP 
'na terenie szkoły zastaliśmy 
kierownlka zgrupowania p. Ja· 
na Pelkę. 

- Aktualnle mam pod opie­
ką 138 uczennic i uczniów - fi· 
nalistów VI IMS. Są to przed­
stawiciele piłki ręcznej, koszy. 
kówkl, piłki nożnej, zapasów 
lekkiej atletyki i szermierki. 
Kilka metrów od naszego ośrod­
ka przebywają siatkarki i siat­
karze. Do środy natężenie tn" 
ningów było dosyć duże, mło­
dzież trenowała dwa razy dzien· 
nie na obiektach, gdzie rozgry­
wane będą finały. Teraz, tu7 
przed finałami to na.tężenie o· 
słabnie. Do dyspozycji mamy 
znajdujący się obok Szkolny 
Wojewódzki Ośrodek Sportowy, 
gdzie większość dyscyplln prze­
prowadza popołudniowe trenin· 
gi, Właśnie teraz od.bywają sie 
tam zajęcia„. 
Wychodząc ze szkoły spotka­

liśmy grope szczypiornistów, 
która pod opieką trenera R. Pa­
plewsklego udawała się · właśnie 
na kolejny tre·ning. O kilka 

8lów poprosiliśmy dwóch zawo­
dników - kapitana drużyny I 
dobrego ucznia (tylko dwie 
czwórki, reszta piątki) W. Ola­
ka oraz bramkarza, rówinie do· 
brego ucznia (same piątki na 
cenzurze) A. Sroczyńskiego. 

- Warunki mamy dobre - ' 
zgodnie stwierdzają obaj za­
wodnicy - trenujemy 1,5 g-odz. 
do południa i 1,5 po • południu. 
Praca, posiłki i odpoczynek, to 
cały nasz program dnia. Chce­
my w finałach wywalczyć Jak 
najlepsze miejsce, trenujemy ze 
wszystkich sil, by na wlas.nym 
terenie pokazać się z jak naj­
lepszej strony. Zresztą nasze 
koleżanki i k<:>ledzy z Innych 
dyscyplin sportu równlez nie 
szczędzą sil, by na. !inały być 
w jak najlepszej formie. Szcze­
gólnie intensywnie pracują na· 
szym zdaniem siatkarze, z któ· 
rych trener L. Tietia.niee wy ci· 
ska „siódme poty". Wszyscy 
chcą zdobyć Jak najlepsze miel· 
sca„. 

Udajemy się na tereny Szkol­
nego Wojewódzkiego Ośrodka 
Sportowego w parku 3 Maja. 
Na głównej płycie ośrodka tre· 
nują piłkarze, obok grają w ko­
szykówkę zapaśnicy. W!aśni& 
skończyli trening szermierze, a 
rozipoczynaJą piłkarze ręczlti. 
Poprosiliśmy na krótką ro:i:­

mowę trenera szermierzy, zna­
nego lódz.kiego szablistę J. Na­
wrockiego. 

- Przygotowania przebiegają 
u nas zgodnie z planem i for­
ma jest. Mamy jednak pewne 
kłopoty. Do tej pory nie treno­
waliśmy jeszcze w sali MDK. 

z boiska schodzą Już zmęcze­
ni piłkarze, a wraz z nimi ich 
tre.nerzy K. SUiiński I F. Stem­
plowski. = WY'niki piłkarzy znajdUJ1' 

sit: w centrum uwagi łodzian, 
którzy jak wiadomo najbardziej 
interesują si<:: tą dyscypliną 
sportu. Jak oceniają panowie 
aktualną formę swoich podo· 
piecznych? 

- W tej chwili są onl trochę 
już zmęczeni treningami. Osta· 
tnie więc dni przed finałami 
poświęcimy tylko na gry I za­
bawy tak, aby przed pierwszym 
me?zem poczuli tzw. głód pil!Ci· 

Opu.szczamy Szkolny Woje-
wódzki Ośrodek SpC>'rtowy prze­
konanl, że zarówno młodzi spor­
towcy jak i ich trenerzy i o­
piekunowie dokładają wszelkich 
starań, aby na VI IMS wypaść 
jak najlepiej. Teraz z zalntere· 
sowaniem oczekiwać będziemy 
pierwszych spotkań. (ms) 

Gwardia - ŁKS 
o vodzinie 17. 30 

Za t:yidz;leń, M bm. :nastąpi 
id1a'll®U•raeJ" spoiikań o m .lstn)· 
st\ll'O I Jigi pilkamsklej. Jak l·ui 
i·nio•nm04W!aliśmy, plibka.rze LKS 
pierwisz;y swój mec1l roez.egr~ią 
w WaoozaJW'>i.e z. tamitej1s.zą Gwar­
dią. . 
GwMdJzlśct podia.U :fl\l.:I; teit"m1n 

r0>ZJpoczęoia. tego spo.\kain.ia -
godz. 17.30 na boisk-u p.rizy U·!. 
Racław.lcimej. SąidZJimy, że r.a 
~adi•onte wairsz;ruwSlkLm nie za­
bralooie sympa>tyków uc,s, (s) 

Z ostatnie; chwzli 
Cz:warta partia Fischera ze 

Spasskim za·końcżyla się po 45 
rundach l!'emisem. Spasski pro­
wadzi 2,5 : 1,5 pkt. 

la Szkooji został rep.rezentant 
Polski - B.yszaird Szurkowski. 

.6, Wspaniałym akcentem roz­
pocZ11ł się drugi dzień lekko· 
atletycznych mrstrwstw ZSRR 
w Moskwie. W dimlna.cjacll 
I.500 m Ludmiła Bragina usta­
nowila. rekord świata świetnym 
rezultatem 4.06,9, poprawtając 
ubiegłoroczny rekord Karin 
Burneleit (NRD) aż o 2, 7 sek. 

.t. W wyp·a.dku samochO<lowym 
w RGervig flginął w wieku 36 
la.t duński jeździec Enid With., 
główny pretendfmt do medali 
w hippicznej ekipie olimpij­
skiej teco kraju. 

Komunikat „Totka" 
P.P Toł.alizaitol!' Sipootowy 'l.B· 

wiaid.a.mta„ że w rek.ta<:lach p:!­
kaiMklch -z. ctJnia: 1<1/16 ltpca 1972 
roiku stw>erdwno: 

:M6 r.rozw. :z 13 trad'ienlami -
wyg,ra.ne po 65i! u, 4.780 :roz·w. 
z. 12 trafieniami - WY®rane pe> 
:;o 'Zll , 24 •6~2 ro.'lJW. · z Il tra t'.e· 
ruiiami - 'N'}"gra.ne po 9 l'Jl. 

• • • 
W 7lakła.cJ:a•c:h To~o-LO>!Jka. 7. 

dJnia. 16 lipca 197Z r. sbw1erdizo­
no: 

~114 rr>o.Z>W. .i 5 tra.f. 1l\VY1k1. -
~igran•e ipo 23 .0ZS u, 1~ 969 
re>z11•·. z 4 '1>r~lienia.mi - wy­
;ra.11e P<> 334 12ll:, 244.481 r<izw. z 
3 trad'ienLamrl. wyigiraine p~ 
21 z!. 

KJO<lejine lo.~am.Je Tu·bo-Lot.ka 
01ct.będ•z.i.e się w dmiu 23 lrpca 
197'2 r. w Wa1mza1wie VI kin ie 
„Slkaripa" o gooz. !f.45. 

W clinruu 23 lipca, J.972 r, rów­
ni~ w lki1nie „SikM•pa" o·d•bę­
drz::ie- się l01sov.ra1~.e sa1n11o·~h:,­
ct,ów i kis;Jąiże 1czek PKO o gC>dt. 
12..ilS 



WSROD TYCH, KTORZY OSTATNIO OTRZYMALI UPRA­
GNIONY SYMBOL DOROSLOSCI - DOWOD OSOBISTY -
JEST SPORA GRUPA WYCHOWANKOW PANSTWOWYCH 
DOMOW DZIECKA. JEDNI - JAK STASIA P., POLSIERO­
TA, KTORA NIEDAWNO ZOSTALA EKSPEDIENTKĄ W 
SKLEPIE, LECZ NADAL MIESZKA W PDDz - ~1ARZĄ 
O JAK NAJSZYBSZYM URZĄDZENIU W LAS NE G (ł 
DOMU. INNI - JAK TERESA S., SIEROTA, KTOREJ CALA 
EDUKACJA, TO SZKOLA DLA DZIECI UPOSLEDZONYCH 

CHCI,ELIBY ZNOW JAK NAJDLUZEJ ODWLEC CHWILĘ 
USAMODZIELNIENIA. 

roblemy, problemy... Kiedy 18 rok życia kończy 
ktoś w rodzinie, to niezależnie od tego czy idzie 
na studia wyższe, czy rozpoczyna pracę zarob­
kową - z reguły jeszcze przez lat kilka miesz-

ka z rodzicami lub przynajmniej korzysta z ich doświad­
czenia, dzii:ki czeinu niejako gruntowniej dojrzewa do 
s:i-modzielności. Inaczej wychowanko wie PD Dz: ci w ży­
cie dorosłych muszą wejść nagle, jak pod zimny (czę­
sto) prysznic. Czy są do tego przygotowani? 

Na pozór tak. Większość wspomnianych placówek w 
Łodzi otacza bowiem swych wychowanków dużą troską. „ 
Stara się zapewnić im mieszkania - z reguły pojedyń­
cze pokoje w starym budownictwie, ale z szansą na lep­
sze, gdyż zakłady pracy· sierotom I półsierotom fundują 
książeczki mieszkaniowe. Ponadto domy dziecka, przed 
usam<1dzielnieniem swych podopiecznych, uczą ich go­
towania i sprzątania, da.ią wyprawkę (wartości do 6 tys. 
złotych), na którą składa się odzież, bielizna, pościel, 
garnki, często stare, wysłużone w PDDz łóżka I inne 
sprzęty. Kiedy przyjdzie pora dotychczasewi koledzy 
i wychowawcy - gromadnie odprowadzają ich na wła· 
sne mieszkanie i zapewniają pracę. 

Ale wszystkie te starania nie zapewniają jeszcze pra• 
widłowego startu w świat ludzi dorosłych. Pr·aktyka 
wykazuje, że bardzo często usamodzielniony z „pompą" 
wychowanek przez dłuższy czas bywa mniej lub więcej 
nieporadny. Po prostu nie wie, jak rozsądnie wydaó 
pierwsze zarobione pieniądze, jak poprowadzić ów upra 
gniony własny dom. Widocznie styl życia w domach 
dziecka niedostatecznie służy wyrabianiu samodzielno-

\ ści. Nie dziwmy się więc, że „pełnoletni" ich wycho­
wankowie pierwsze zarobki nierzadko wydają w cało­
ści na zakup„. płyt. adapterów i pomadek do warg', a 
potem głodują. Albo, że po prostu zapominają kupić 
na niedzielę chleba i biegną go „pożyczać" w.„ domu 
dziecka. 

Drugim arcyważnym czynnkiem bywa aklimatyzacja 
w pracy. Tam, gdzie rady zakładowe i (rzadziej, nie­
stety) organizacje młodzieżowe otoczą wychowanka 
z domu dziecka życzliwością i opieką (nie mylić z po­
błażliwością!), tam proces jego wrastania w świat ludzi 
dorosłych przebiega normalnie. 

I wreszcie środowisko, w którym „dorosły" wychowa­
nek otrzymuje mieszkanie. Jasne, że to głównie od nie· 
go, jak od każdego n-0wego lokatora, zależy postawa są­
siadów. Ale czy ci nie powinni jednak okazywać więcej 
zainteresowania tym młodym ludziom, których los po­
zbawił serca i pomocy własnych rodziców? To także 
sprawa swoistego „sąsiedzkiego honoru" •.• 

Jest więc z tą samodzielnością 18-latków z domów 
dziecka kłopotów bez liku. Największy zaś tkwi chyba 
w urzędowym, wynikającym z prz-episów, automatyżmie 
ustawania, z chwilą ukończenia prze"J: nich IS lat - nie 
tylko obowiązku pomocy materialnej dla. nich, ale rów­
nież prawa do opieki i wglądu w ich dalsze życie. I to 
w pierwszym, najtrudniejszym okresie, kiedy „tnyma­
jący się dotąd farluszk'a" wychowawców młody chło­
piec czy dziewczyna nagle musi sobie radzić sam ze 
wszystkim, z czym mają nieraz kłopoty ludzie w pełni 
dojrzali! 
Sądzę, że problem ten powinien być przez władze 

oświatowe ponownie rozważony. Opiekuńcza rola domu 
dziecka nie powinna kończyć się z dniem uzyskania 
przez jego w,vchowanków formalnej samodzielności. 
Wychowawcy PDDz (a może kuratorzy lub opiekuno­
wie społeczni) winni mieć nie tylko prawo, lecz co wa­
żniejsze: obowiązek interesowania si~ losami tej mło­
dzieży co najmniej przez dalsze 2-3 lata od chwili usa­
modzielnienia. Taki półrodzicielski wgląd musiałby przy 
tern opierać się na elementach obustronnej przyjaźni 
i poczucia obowiązku i być 11owierzany ludziom, którzy 
cechy te potrafią łączyć. Oni również moirliby wtedy 
interweniować na rzecz swych podopiecznych w zakła· 
da<'h pracy i wśród ich sąsiadów.' 
Sadzę również, że rozwiązanie to służyłoby wszystkim: 

tym, którzy marzą o szybkim urządzeniu własne11,o do­
mu i tym, co te chwilę pragną opóźnić. Także takim, 
którzy mogą ześliznąć się na margines społeczeństwa. 
Przecież to nie kaczki, które wkrótce po wylęgu mogą 
same pływać nawet po głębokie.i wodzie. 

TADEUSZ SŁUPECKI 

DZIS, GDY ZAKOJQ-CZONO JUŻ ROBOTY ELEWACYJNE 
I ETAPU, PRZEDSIĘBIORSTWA BUDOWNICTWA KOMU· 
NALNEGO, A WIĘC I ZJEDNOCZENIE, KTOREMU PODLE­
GAJĄ, MOGĄ MOWIC O SUKCESIE. I MOWIĄ. PRZYPO· 
MINA SIĘ NAWET TERMIN BOHATERSKI: „NASZE CZE­
CHOWICE".' RZECZVWISCIE JEST SIĘ CZYM POCHWALIC, 
BO W TRUDNYCH WARUNKACH TRUl>NĄ ROBOTĘ POLE­
GAJĄCĄ BYNA,JMNlEJ NIE TYLKO NA MALOWANIU 
FRONTONOW, ALE N'i\ WYMIANIE BLACHARKI, SKRU­
PULATNYM ODTWORZENllJ SZCZEGOLOW WYSTROJU 
ARCHITEKTONICZNEGO, I TO W WARUNKACH WPRAW­
DZIE OGRANICZONEGO. ALE INTENSYWNEGO .JEDNAK 
RUCHU KOLOWEGO, WYKONANO Z NADWYŻKĄ. 

Z .amiast 1aplanowa-
nych na I etap 68 

. elewarji przy ul. 
Piotrkowskiej, wy-

konano 81. .Tak zapewnia.ią 
przrilstawiriele dvreke.ii 
Zj•dnoczenia, wykonano 

Paszczyka, Antoniel?'o Zdro­
jewsk ieP."o. Z MPBK nr 2 
wyróżnili się szczeg-ólnie 
malarze: Stefan Stachowiak, 
Remigiusz Dering, Andrzej 
Kruk: murarze: lVładvsław 
Makosza, Stanisław Wala­
sek i Ryszard Pawlak. Z 
MPBK nr 4 wyróżnili się 
malarze: Stanisław Wiecio­
rek i Mieczysław K;trolczak 

~~ m>~C: ~ fF>b\~„ C~Y 

-~, LUDOWA OJCZ~ZNO 
I Dziś prezentujemy kolejnych delegatów na I 

Zlot Młodzieży w lodzi 

Joanna 
Kaczyńska 

J
OANNA KACZY1"SKA delegCLt~ na Z!ot M!odzteźU 
Polskiej Z.ódź·72 pra.cuie w bibliotece ZPDz „Ma1'ko". 
Jej ka,ndydaturę na Zlot zglosila organiza,cja zaklado• 
wa ZMS. gdzie Joa.n.na Ka.czynska zna.na ;est ja.Iw ak• 

tywny działacz prac społecznych. Odznaczoria brązową Od.zna. 
ką Uczestnika Pracy SpOlecznej t brązowym Odznaczeniem 
Im. Janka Krasickieqo, pełniąc fum.keję wiceprzewodniczącej 
Zarządu ZaJ<ladoweqo ZMS do spraw szkolenia. a ;eanocześ­
nie będąc cz1onkiem komisji szkoleniowe; ZD ZMS Z.ódź-Sród­
mtefrie zajmu.je się od wielu. lat spra,wa,mi szkolenia mtodzte­
ży. Szczególnie wiele czasu poświęca w czasie zajęc szkole-

niowych aktualnym sprCJJWom polWJłkl między.narod<YWej. 
Jest czlonkiem KSR. . 

- Moją pas;q życiowq jest ?l'llCa społeczna - mówi Joa"1.na 
Kaczyńska. - Uważam, że czr.owwk miody ntw.ezyC się może 
życia tylko w fabryce. gdzie na co dzień spotyka ~lę z róż· 
nymi ludźmi. A pracownik kultury ma w wkladzte duże pole 
do popisu.. Praca w bibl!otece. z które; korzy&ta ponad 500 
czytelników. z tego przewaźająca większość to robotnicy, 
przy,nosi mnie osobiście du.że zadcwolenie, bo za,wsze man11-
la.m. a.by zostać bibliotekarką. 

Dodajmy jeszcze, źe mtoozlet ZPDz. „Marko" przepra.cowa­
la spolecznie 341 qod.zm przy wysyłce wyrobów dztewiarskAch 
na. eksport, remoncte dcmków ca.mpilngowych I bu:dowte prz11• 
sta.n.i kajai!wwej. 

Jan 
Kra wezyr< 

J
AN KRAWCZYK - !a.t 27, pelni funkcję przewodniczą­
cego kala ZMS w wydz iale obróbki mechaniczne; 1V 
skierniewickim kombinac ie „ Ravent" (da.wny „Chemo­
stal"). Jest również spOlecznym wtceprzewodntczącym 

?a.rządu Powiatowego ZMS. 
- W zakładzie pra.cy - POdkreśltl na wstępte nasz roz• 

mówca - interesują mn!e najwięcej: dobra robota, ra,cjoriali· 
zacja oraz wyna.lazczo:lc. Jestem u nas w za,kładzte I mideie 
bodajże pierwszym ZMS-owcem, który z Własnej f!nicjaty>tcy 
uczestn.tczył w konkursie „Do·Ro", wytwMza.jąc wirnik.! do 
wentylatorów I wyciągów. W a-kcjt tej zdobyłem z mieJsee 
oraz nagrodę „Małą Encyklopedię Techn.ikt". Da.wnteJ wirni· 
ki wysyłano do „obróbki", a..ż do Nysy. Ja przygotowa.lem 
je sam do dalszej używalności, oszczędz,a,jąc w sa,mym tylko 
tra,nsporcte na. brasie Skierniewlce-Nysa.-Skterniewice 50 tvs. 
z!. 

Wa,rto P<>dkre:ll!ć, że mtcjatywę J. Kra.wczyka pOdjęll .ad 
razu tnni jego mlodsi lwledzy. a.ktywnie Wlqczając się do 
akcji „Do-Ro" oraz konkursów wynalazczo-racjonalizator• 
skich. Delega,t ze Skierniewic. absolwent miejscowej Za.rodinl­
czej SZlwly Za.W-Odowej uczęszcza aktualnie do Technikum 
Mecha,nicznego przy zlbkladach „U1·su.s". 

Po wkończenbu technikum - tak lwńczy ro.zmowę z namł 
miody "7>Cjona.li.za.tor - w którym zdobędę odpowiednie przy­
gotowa,n!e teoretyczne, chcę calk-Owtcte p00wlęc!ć się proble• 
mom usprawnlam,i4 prodUk.cjl. (zbk) 

(j. Tor.) Foto: - t.. OLEJNICZAK 
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Rozmowa z reżyserem 

T. Makarczyóskim 

J 
est to tzw. fllm monta• 
żowy, sk<>mponowany i;e 

&tat'ych kr<>nik, archiwal­
nych zdjęć filmowych, 

najnowszych zdjęć dokumental· 
nych, starych fot<>grafll itp. zo­
b~zymy więc fragmenty daw­
nych Olimpiad I wielu legen­
darnych już dziś sportowców, 
m. in. polskich olimpljózyków -
Halinę Konopacką i Janusza 
Kusocińskiego. 

Wprawd7lie producentem tego 
filmu jest Telewizja, ale miej­
my nadzieję, że niezależnie od 
programu telewizyjnego „Mara­
ton" znajdzie się później na 
ekranach kin<>wych. 

- Była to żmudna, benedyk­
tyńska niemal praca - wspoml­
na reźys'er Makarczyńsld. Przej­
rzaJem kilka tysięcy kilometrów 
starych taśm z polskich i za­
gra,nicznych archiwów, by wy­
l<>wić zdjęcia z Olimpiad, roz­
•lane w wielotematycznych kro• 

W DRUGIEJ POLOWIE SIERPNIA BR., W PROGRAMIE TVP ZOBACZYMY FILM DOKU· 
MENTALNY, KTÓRY ZAPEWNE SCIĄGNIE PRZED TELEWIZORY ZNACZNIE WIĘCEJ 
OSOB NIŻ NAJGLOSNlEJSZY WESTERN CZY DRAMAT SENSACYJNY. TRESCIA TEGO 
FILMU, KTOREGO TYTUL BRZMI „MARA TON", BĘDĄ BOWIEM IGRZYSKA OLIMPLJ­
SKIE. 

„MARATON" JĘST DZIELEM .JEDNEGO Z NASZYCH CZOLOWYCH DOKUMENTALI• 
STÓW, REŻYSERA TADEUSZA MAKARCZYNSKIEGO; POWSTAL WEDLUG SCENARIUSZA 
NAPISANEGO PRZEZ REŻYSERA WSPOLNIE ZE ZNANYM SPRAWOZDAWCĄ SPORTO• 
WYM, RED. BOHDANEM TOMASZEWSKlM. 

nlkach tnmmvych w§r6d r6łalych 
aktualności z dawnych czasów. 
Odkąd tstndeje systematyami.a 
dokumentaeja film<>wa, znalezie­
nie odpowiednich ma,tetiałów 
nie przedstawia więks'Zy°cb trud· 

BATON" ZRELACJONUJE NAM 
DAWNE OLIMPIADY„. 

- O tyle, o Ue .•• Nasz tum 
nie Jest bynajmniej relacją, w 
katdym razie nie w gclsłym te­
go słowa znaczeniu. Jest Jak 

;... JAK MOżNA WNOSIC I! 
TYTULU FILMU - SZCZEGOL· 
NE MIEJSCE WYZNACZA PAN 
BIEGOWI MARATO!QSKIEMU. 

- Uważam, że ta k<>nkuren­
cja na.Jwym<>wnJ.eJ symbolizuje 

Historia . M I 66 
Olimpiad .. ff ara on 

noścl 1 zdjęcia z Olimpiady w 
Meksyku mot.na obejrzeć w ka:t­
dej chwili. Ale o materiały fil­
m<>wc z okresu mlędzyw<>jenne· 
go nie jest tak łatwo, nie mó­
wiąc już o zdjęciach sprzed 
pierwszej w<>jny świat<>weJ. 

ALE MIMO WSZYSTKO UDA­
LO SIĘ PANU ODNALEZC TA· 
KIE ZDJĘCIA. TAK WIĘC „MA· 

gdyby syntezą Igrzysk Olimpij­
skich i piewcą Ich pięknej Idei. 
Ukazuje Olimpiadę w przestrze­
ni I czasie, jest historią Igrzysk 
Olimpijskich ery n<>wożytnej, 
p<>cząwszy od pierwszej Olim­
piady w Atenach, w r<>ku 1896, 
aź po Meksyk w roku 1968. 
Wspomina również o Igrzyskach 
OllmpjJskicb w sta.t'O'Żytnej Gre­
ejl. 

!il elewacji przy 
ul. Piotrkowskiej 
zamiast plan1>wa-

nych 68 • 

ldeę tgnysk Olimpijskich, Poza 
tym tytuł „Maraton" <><izwler­
ciedla zasadnicze intencje fil· 
mu. 

- JAI~ BY JE PAN OKRES· 
LIL? 

- Ukazanie s-.z:IachetneJ rywa• 
lizacjj spo.rt<>wej 1 zwyclęs,kJleJ 
walki czł<>wieka z własną sła• 
bością, przedstawienie Jego u­
porczywego marszu ku postepo• 
wł„. 

- JAKIMI SRODKAMI PO­
SLUZYL SIĘ PAN, ABY NADAC 
TEMU KONKRETNY KSZTALT 
W FILMIE? 

- Konfr-0ntując jak gdyby 
igrzyska z hlstorią cywilizacji, 
co zresztą narzucafo się samo ••• 
Im póżniejsze Igrzyska ukazuje 
film, t;vm większy po.stęp obser­
wujemy na •wiecie. D<>tyczy to 
nawet samej met<>dy rejestracji, 
utrwalania p<>szczególnych Olim­
piad, Tak się b<>wlem złożyło, 
że nlem~I jedno<YLeśnie z na.ro­
dzinami idei nowożytnej Olim· 
piady narodziło się kino.„ Ale 
chociaż wszystkie niemal pierw­
sze filmy były repe>rtażaml -
na Olimpiadzie w Atenach nie 
było kamery film<>wej, której 
możliwości techniczne były 
wówczas jeszcze bardz.o skrom­
ne. Ale druga Olimpiada sygna­
lizuje p<><;tęp, jej fragmenty są 
Już rejestr<>wane na taśmie fil­
mowej„. Po latach p<>jawia się 
film dźwięk<>wy, t<>też fragmen­
ty Olimpiady w Los Angeles są 
już rejestr<>wane z zapisem 
dźwiek<>wym. 

dobrze. w sposób gwarantu­
jący, iż co hajmniei przez 
5 lat. a może nawrt 9 nic 
tym elewacjom nie grozi, 
poza - oczywiście - P.rzy­
brud7.eniem. Pozostało Jesz­
cze do odnow'.enia 20 elewa­
cji i to tych najtrudniej­
szych, najoiękniejszych za­
razem, najbardziej zanie­
dbanych i najbardziej war­
tościowych: Piotrkowska 86, 

asza najpięknie · sza.„ 
koordynacji ·r bezpreceden­
sowego zastosowania akor· 
dowego opłacania pracy 
sprzętu. Pozwoliło to, wraz 
z bieżącymi zakupami ta­
kowego, zabezpieczyć po­
trzeby pionu komunalnego 
w naszym mieście w 110 
proc. 

- S1<>wem, „Marat001" ukazuje 
również historię postępu. 

- To moie za dużo poiw:le­
dr.lan e. Jest m<>nografią lgrzys·k 
Olimpijskich na tle obrazu epo­
ki. 

Piotrkowska lOOa (słynna 
„Esplanada" tragicznie 
oszpeconą przez „unowo· 
cześniaczy") i szereg m-
nych. Do prac przy nich 
przystąpi się już wkrótce, 
po zakończeni u uroczvstości 
Zlotu Młodzieży Polskiej. 

A więc sukces! Nie sposób 
wiqc nie wymienić głów­
ny ch jego autorów. kilku 
choćby. Z MPBK nr 1 są 
to brygady malarzy: Zyg­
munta Karasińskie.go. Zeno­
na Majera, Grzegorza Sob­
czaka, Jana Piotrkowskieg-o. 
Lucjana Kuźniaka, Mirosła. 
wa Winklera; dekarzy: Sta-
nisława Pluty, Edwarda 
Popławskiego, Czesława 

oraz dekarze: Zdzisław Ku­
kulak i Ireneusz Polak. 
Oczywiście wielka w tym 

zasługa także i mistrzów: 
Mariana Pisarka, Kazimie­
rza Szymczaka, Stefana Ra­
taja, Zdzisława Rumińskie­
go, Władysława Wójcika, 
Waldemara Ziembińskiego, 

jak również kierowników ro­
bót: Lubomira Huczko I 

Jana Witkowskiego. Nie 
sposób przy tej okazji po­
minąć naczelnego inżyniera 

MPBK nr 5 Leopolda Wa· 
chowicza. Piotr.a Szałow­

skiego z MPBK nr 1, eiy 

dyrektora MPBK nr 5 Eu­
geniusza Czerepaka. 

Dzięki takim jak oni, 
Piotrkowska nowe zyskała 

uroki. Spójrzcie w górę -
łodzianie, czy przypuszczali­
ście jeszcze 3 miesiące te­
mu, że tak piękne są łódz­

kie kamienice? I 

Aw ogóle minione 
półrocze Łódzkie 
Zjednoczenie Budow­
nictwa zakończyło 

sukcesem generalnym. Zrea­
lizowano 54,5 proc. rocznego 
planu produkcji ogółem iaj. 

mując wśród tego rodzaju 
zjednoczeń II miejsce w 
kraju po Wrocławiu. Szcze­
gólnie ważne dla naszego 
miasta jest, iż roczny plan 
remontów budynków miesz­
kalnych w minionym pół­
roczu wykonano w 56 proc. 
Największy udział w tych 
osiągnięciach mają MPRD -
65 proc. oraz MPBK nr 3 
- 55,7 proc. Sukces uzyska­
no dzięki zastosowaniu pra­
cy na dwie zmiany, szcze­
gólnie w robotach droiro­
wych, a także dzięki ich 
koncentracji, wprowadzeniu 
zryczałtowanego akordu, za­
stosowaniu metody PERT 

6 ratulując szczerze 
sukcesów kierow-
nictwom i załogom, 
mamy nadzieję, że 

sposoby ich uzyskiwania 
wejdą na stałe do codzien­
nej praktyki, że do naj­
lepszych równać będą wszy­
scy i zawsze. Poczynania 
określane mianem budowni­
ctwa komunalnego są dla 
normalnego funkcjonowania 
miasta niezmiernie ważne. 
O tym pamiętamy przecież 
wszyscy„. 

J. POTĘGA 

Foto: A. W ach 

Ro.,;mawlał: 
CZESLAW MICHALSKI 

Ił' Spale 

Harcerze uratowali 
tonącą kobietę 

Trzech harcerzy z Chorągwt 
Kieleckiej ZHP: Jerzy Podsia­
dło. WoJeiech Golębi<>wsk! 1 
Waldemar Radom.ski uratowało 
w Spale t<>nąeą w Pilicy Alln4S 
Wasiak z Soehaczewa. 
Chłopcy uezestmiezyl! w za. 

woda.eh sprawnośdowych, od­
bywa.jących si ę w ramaeh IU 
CentraJn ych Manewrów Techni­
czno-Obronnyeh ZHP_ 
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100 młodych kucharzy 
już w pełnej gotowości 

"j.' Zrozumiałe jest. że organizacja takiej imprezy jak Zlot, 
lok. ?OOO osób) w warunkach polowych musi działać z precyzją 
s~waicarskiego zegarka. Ta reguła szczególnie dotyczy żywie­
i;i~. Szybkie, punktua.lne i niezawodne nakarmienie takiej ilo­
sc1 młodych ludl! z Ule lada apetytem - to zadanie, któremu 
sprostałby. mało który, choćby najwyższej ka(egorii, zakład 
gastronomiczny. A jednak zadanie to realizować będzie i to 
z powodzeniem 100 młodych k-ucharzy, głównie tegorocznych 
absolwentów szkól gastronomicznych. 

System żywienia opracowano tak, że nie ma najmniejszych 
obaw, by któryś z posiłków nie był gotowy na czas. Zapewnia 
on wydanie śniadania, obiadu i kolacji dla wszystkich uczestni­
ków i gości Zlotu każdorazowo w ciągu 40 minut. 

"' Służbę żywienia podzielono na 5 zespołów. Do każdego u :as SJlJili n a 

N 
a.rencie ma1m11 praU>dztwe lato. Lipcowe upaly dotkbiwte dają się we znM« tym 
wszysbktm, którzy pozostali w mieście ! muszą pracować. Oblężóne są saturatcrv 
z wodą soclową. budki z napojami chlo<izqcyml, a prze.cle wszystkim z pbwem. Otbrzv• 
mim powoclzentem cieszq się także lody. z tymi ostatnim! w czasie !śc!e afrykań· 

sl(!ch u.palów. sq poważne kłopoty. l ta<k np. we wtorek wielu amatorów lodów wloskiclł. 
którzy kupowau je w „Aperitif-baorze" przy u.!. Piotrkowskiej 92, nie zdqżyw skonsumować 
tego lcxtowatego przysmak u, bowiem w mgnieniu oka lody się ropily. Wyda-je się więc, te 
obsługa automa<tów wilnna zad.bać o 1'epsze mrotenie lodów, 

Nareszcie prawdziwe lalo 
Ludzie szu.kaii ochlody przy fonta.nna,ch, m. in. przed Teafrem W~k.Vm, Istomle wvs~i. 

ltrumie<nle wody chlodzq, a dzieci majq przy fonta.nnie nie lada :mbawę. 
W upalny lipcowy dzień wiele .~kwerów zamienia s!e w lstme zietone pia.te. Przv plęk-ne.$ 

tra.s!e E-12 na. ul. Str11kowskiej na zielencu cale rod.Ziny opalcz,jq się podobnie jak i w pairku 
Hele<nowsklm. , -

Przepetn ione byly po po!OOril·u lódzk.le ba,seny I kąpieliska. Najba.rd.z!ej tlocz.no bylo na 
basenie „ Wlóknla.rza", na „Anita.nie", w Artu,.rówm, na. Z&rowlu i w RUd>Z·ie PabioowkieJ 

~·t-·1 (J. tor.J 

Foto~ - ~. Ot.EJNICZAlCl 

•rs a tJJDTJ7 z n z was F F na FXZ FF u F. 

Chcemy mieć piękne miasto Rz u t o ka 
O tym, jak wygląda w praktyce porządkowanie naszeiro 

miasta, mogliśmy się prze konać naocznie podczas wczoraj­
szej lustracji dzielnic. Uczestnlczyl w nie.j wiceprrewod• 
nlczący Prezydium RN m. Lodzi, · K. Krassowski, gospoda­
rze wszystkich dzielnic, przedstawiciel KM MO no 
l dziennikane. Trr.eba przyznać, że obraz jaki uzyska· 
liśmy jest nad wyraz urol maicoay. 

Mówiąc krótko. naJlep!ej are- Na Po·leslu - ciemniejszych 
zen.t.e>waJy się Bałuty. gdz.ie n~ plarn OO.ecy<:lc>wanie Więcej. Nn 
każdym kroku w,Ldać było lu 1?.J przykład k!osza na śmieci sw-
zajętych pracami po!"Ządkow.v- ka się be·zskUJtecznie po ca!y~h 
ml. Jedynymi c\em.niejs?:ymi ulcca.ch Na Osiedlu lm. Kopr.r-
pu.nkta.ml byly tylko u.J P<>ie- n ika pz-zy u.l. Towa.r0>wej te•."<'n 
zierska. Drewnowska. Pa0rk Sta- między bloka.m.i - dziewl~<v. 
romiejS1kJ I na niektórych ud- Pl'Wd . zakładami pa.5'Tllan ter~'i· 
c~n.kach U•l. Zgierska. nymi na ul. Sre,brzyńskiej -

poza Piotrkowską„~ 
balaga;n ! Tereny kolejowe 
wzdlu,ż ul. Wróblewskiego 2a­
ro.śn i ęte chwastam<l. a cala u~~­
ca pnec:IJSota.wia się nad wy•r.a? 
m Lzennie. Pa.plery na chodnl­
kach pned bu.cly;nklem Cent.r6-
1i Hand•lowej „Skórim.pex" na 
u1J. 22 Lipca. 

Na Górnej obraa: nieco !epsw. 

Pr:z.edie wszystkńm rzucają się 
w oozy śwież<> pomalo.wadle 
kCJoSZe na śmieol, choć zall'w· 
tów także postaiwiOill<> wla.dz<>m 
dzielnicy· spoil'O. I na k<>n!e!) 
spostrzeźente - ?;byt d.użo ulta 
zaim.k.niętyoeh na Gór<n·ej dla ru· 
chu z po'W'O<lu rói.nei:o rod-z.a.ju 
prac. 

Wreszcie Wid-zew. Tu obrn 
jest wr~z ozwny. Po·za nte­
kltórym1 gl<'>Wl)iejsz~rml ullcaml• 
gdzie i taik torowiska MPI<i 

z nich przydzielono 10 kuchni polowyr;h oraz cały nowoczesny, 
zme~banizowany sprzęt kuchenny, 1!ącznie z wielkimi lodów­
kami. Zlotowa służba gastronomiczna, żatrudniająca łącznie 200 
osób, przygotowywać Qędzie każdego dnia Zlotu trzY. posiłki. 
Dzienny jadłospis gwarantuje spożycie każdemu z uczestników 
Zlotu od 5000 do 5800 kalorii. Delegaci spożywać będą posiłki 
systemem b;irowym, na stojąco. Delegaci zagraniczni oraz goś­
c'le zlotowi. korzystać będą z wybudowanych pod wiatami 
letnich kawiarni. Dla wszystkich klientów zlotowej gastrono­

• 700 tys. butelek 
wód gazowanych 

• Transporty owoców 
południowych 

Zaopatrz.enie świąteczne 
zarośnięte są chwastami, me 
zro·bion() n iemal n iczego. Zlel· 
ska l tra•wa wybuja~y nad WY• 
ra1z. No i rekord sweg,c> rodza· 
jU jaktm jest UiliCa aojazdO\\'a 
do dwóch w ielkich :z.a.kladiw 
produkcyjnyc h Wifamy I Ani• 
la.ny, Te> oJ>raa. żalOSII1Y: ro•z· 
kopy. ste<r-t;y ka.mleJU„ zaro­
śla na pia.ca.eh wrę.cz tro·pikal· 
ne. Naid tym wszyi>tkim k<rólu­
je nad za.kladową bramą w i·el· 
kil tra•n<;1pa,reop.t - „Antl.ama wi­
ta U·c1.e.stnilków Zlotu". • Du­
ży wistyid. Witać mo2n.a, ata 
p1,zynajmnle1 goonle. 

mii przygotowuje się jedp.olity jadłospis. 
M. KR. 

Foto: A. Wach. 

Remonty łódzkich lokali 
gastrouo·micznych 

e Szybsze tempo robót e Generalna kosme-

: • . 
: . 
= -. -= 

i k n' f f •u Tl " Z • U y a „ ;e e ycznei , „nęsa , „ ac1sza 
i „Ludowej" 

Okaruje sle, te wiele zależy od dobrej organ1zacJI ro· 
tlót i ich odpowiedniej koncentracji. Z chwilą bo­
wiem gdy w jednym ręku skupiono wseystkie prace zwl11-
une z remontem restauracji, kawiarni i barów, powoluJlłc 
z dniem 1 kwietnia br. zakład Remontowo • Budowlano -
Montażowy przy Lódzkim Przeds. Przem. Gastre>nomlCJ:· 
aego, własne brygady niE jednokrotnie seybclej, an.lżeli &o 
plane>wano, kończą roboty remontowe. 

Najlepszym tego dO'Wo<l~m Jak nas lnfO<l"IlliUJe dyrekto~ 
Za.k!a.d•u Retnodltowo-BudO"Nl'­
n<>-Me>ntażowe.go przy Lód.zkim 
Przieds. Przem. Gastiron<>mkz.ne· 
go - W. Jęc!Jrz.eJczyk - a~tU'-l· 
nhe trwają i;>race przy remon­
tac h m. tn. bairów mlecznych 
"Pod Lwtnią" i „Wygod.a 11

1 r•­
stau.racji „Gwau-n.a", które b~ą 
u.ko·ńczom'e w końcu U,pca I w 
pieorwsz.ej połe>wle !'.ierpnia b~ 
We wszys~kJch tych lokalach 
oprócz zwy'k!eg-0 o<lświeżama 
!)C>miesz,ozeń (ma.l0owa;n1e), · u-
spra.winia się we.n.ty'\ację. po-1 
lepsza zaplecze k'u·che>nne o.raz 
zmie.n·ia oświetJ.en.t.a.. 

(j. kr.) 

• Dyżury sklepów 
• Pepsi-Cola -

„gorącą linią". 
z Krakowa 

Pczed nie byle jakłm zada· 
niem stoi na5z !ódzki handel 
w przededniu tegoroC7Jllego 
Swięta Odrodzenia, gdyż lą· 
czy się ono z ogólnopolskim 
Zle>tem ~1100„ieży. Trzeba wir,c 
zarówno dabrze na1karmić l 
obslutyć g!>§ci zlotowych, Jak 
również zairwarantować odpn­
Wie<lnie Jl ości artykułów . żyw· 

nośDi<l'WYCh dla lodzi"'"· 

Jak poinfo~mowa.no nas W<n<>· 
raj w Wydziale Handlu Prez. 
RN m. Lodzi przygotowano jut 
700 tys. butelek wód gazow~­
nych przy czym co dzień do· 
chodzą następne transporty. 
„Gorącą linią" z Krakowa przy­
bywa dzienn ie do LOd1l 15 tys. 
butelek „PEPSI-COLI". 

Obo·k pomarańcz ukazaly się w 
sprzedaży brz0oskwinie I bana­
ny, Da·lsze transporty tych owo­
ców jak równiei moreli są w 
drodze. M. Jn. a.wizowano do­
stawy 80 ton brzoskwiń l 100 
ton pc>marań<!'z. Oczekiwane •ą 
także dalsze do&tawy bulgar­
i;kich p<>midorów. Centrala 
Ogrod•nleza przyrzeka w tych 
dniach pierwsze jabłka, ora7. kil­
ka wagonów czereśni i wiśni. 
Sklepy spożywcze otrzymaly· do­
datkowe przydziały m. in. wy­
~obów ozekoladowych, a sklepy 
mięsne - wędl!n I wołowiny, 

w dniach 19-21 czynne będa 
w Lodzi wszystkie kioski l 
Pll·nkty sprzeda.ty pnedsklepo­
wej, saturatory i sieć tzw. mil· 
lej gastro:nomlJi a w dniach 22 
I 23 czyinne mają być wszystki<! 
saturatory, w sobotę I niedzie­
lę sieć sklepc>wa i drobnodet:i­
liczna pracować będzie jak w 

jMt faikt, że na 48 prz,ewld zi.a· 
nych w bież. ro.ku remollllów 
lokali ga&tronomi cznych. wykn­
na.no już 34, a więc pia.n r-0c1.­
ny zostan ie w poważnym sto.p­
ni.u prze kro czo.ny. I tak np. 
remo.nt resta.u•racjd „Die-tetycz­
nej" przy ul. Zielonej. polega­
jący na przepre>wa.dren lu calP.go 
sz.e:reg·u r0<bót m.uira•rskich. ma­
lal'Sktch ora,z hydra·ulicz.nych, 
ko.sztował za.ledwie o.koło 45 ws. 
zl I llI'Wał nlecaJy · miesiąc . W 
ba•rre sa.moobs!ugowy-m „K~'" 
robo·ty również szy·bko zak"1ri­
CZoe>no. pod<> bn le ja.Je i w k.a­
wia.nni teg-0 lo•kaol•U. która Jr> ot 
jLLż ex! dawna C'Zynna. ale. nle-
s~ety, nastą,pl~a awa.ri" ur1ą- .-------------------------------

Z uhosa 
dzeń centralnego ognewanla i 
s.pow<>dowaita szereg kle>pot.) :v. 
MLmo. Ze ba.r zos-tal wyremom­
towa.ny. nie może oo być o­
twa1rty do-póki nie mstan ie na­
prawiome cerntralne ol!.rzewa-.1P 
Te r<>be>ty wyikom ud e j eooa ze 
s.pec;jaJ.lstyczmych g.pó!.dzietn i 
pra·cy. a odpowiednie częAci 
zamienne do c.o„ jak ru.ry, za­
wóry spro•wa.dzo.n·o aż z Ka.to­

Autobus czy łaźnia? 
w.ie. 

Na.tom.fa.s.t w .resta•u.rac:f1 :.l!:ll­
cLsz.e" zamLast p\ano·wii.nych t 
mi.eslęcy:. prace remoorooowe Vl'V· 
kona.ne 2000tarna dzięki po:!l~­
tym zobO<Wiązmlom przez zało­
gę Zaklaid1u Remiontow>0-Bu<:low­
Jano-M0ontaiżowe~o w ciąg.u 22 
dni. RemoITT~ roz;począl s' e 
1 lLpca i będ ZJle zakończ01ny r.a 
22 lipca.. W pracach tych wv­
różnla się szczególnie bryO?achl 
malarska S. Buturowicza I bry: 
gada stolarska pod nadz.ore·m 
mistrza. T. Westfalda. A robót 
v..r "Za.cis.z.u" jes.t spo·ro , b"J 
poza ma,Jowa.n•lem. wymi.a.n' 
o·kien., n.aipra·wą >nstalacjl wo·~­
no-karnail.i•rocyj•nY'Ch i c.o. wv­
m i~nia się również bud:e1ty. Po· 
dobną g<>?nerawną kosmetyke 
pro:epro•v1ra<:l•ZJorn<> os<ta<tmio w ba­
r.oe „Mo•n•iJka" i w restauracii 
„Lud<>wa". W te1 os·taotniej ~e­
mo•nt t!'W'al za.Ledwie 26 don \. 
Dzi ękl ta•k spra.wnte przepr 1-

wad:zo.nym robOotom lód1Jka ""' 
stro•nom.\a może zm.n leJszyć de· 
f;cyt pla1nowa1ny w okresie r~­
m•ont,u. r ta1k np . ~klrócen.le re· 
m«Yn.tu restau1racjl „Zactsu" 
priymiesi.e e>k. 150 ty\s. zl 1v­
slw. 

18 lipca - gooz. 8.30. Wsiad<1.m 
do autcbusu MPK przy u.l. Ba. 
zarowej. Wszy.stk.te górne okien· 
ka zamknięte; wywietrzniki w 
dachu również. z pll\Sażerów 
leje się pot - ja.k w ldtni. 
Ostentacyfnle otwieram okienka, 
n iektóre z nich zaryglowane na 
mur; widocznie nie ruszano ich 
ocl cza.su wejścia a.utobusu na 
trasę !init „C". 

Ruszamy. Kondukt<>r !·nkasuje 
za bilety I - za-chęcony moim 
przykładem - przy okazji otwie­
ra wywietrzn1'ki w dachu. Na· 

ty.chm!Mt zrob!lo 1le chlodinieJ. 
Co za ulga! 

Gdy ppszę tę nota-tkę w poko­
ju - mimo otwartvch okie>n -
gorqco ! duszno, te „mózg się 
roztapia.". Szlooda, że nie ptsze 
jej za mnie konduktor oweqo 
autobu&u-łainl. Bylibyśmy skwi­
towa.ni. A swoją drogq czv kon­
trolerzy z MPK - ol>ok wyla· 
pywa.nia „9a.powiczów" - n1ie 
mogq nieco uwagi poświęcić 
warunkom jazdv w lrodkach 
lokomocji MPK? (w.!tl 

* Uraczysty k<mcert z okaz.li Swlęta 22 Upoa, pt . . ;,A to Po·I.ska 
właśnie„.", o godz. 18 w Klubie MP.iK „Ruch" (Na,rutowicza 8/10). 

• Do 3 września w d.n.I świąteczne kursować będzńe dodatk<JWy 
pociąg pasażerski relacji Lódź Ka_IL~ka (odja.zd godz. 7 .42) - Zgierz 
(godz. 7.58) - Gro•bniki (godz. 8.17) - Ozorków (godz. 8.17). 

• Dwusetne przedstrowienie montażu „Dziś do Diebie p~yjść nie 
mc>gę" w piątek w Tea.trze Ne>wym dla miesżkańców Radomska, 
z Jct6rym Teatr łączą ~erdecz.ne wi!)m. 
~ W Klubie 77 (Pi<>tmkoW&ka 77) o god:r.. 19 .,... Dyskoteka. 
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każdy dzień świąteczny. W obv­
dwa dni świąteoz.ne pracowar. 
będą w.szystk:ie zakłady gastro­
nomiczne z wyjątkiem ba·rów 
mlecznych. W niedzielę 23 bm. 
w godz.' 9-16 otwalt'te będą na­
stępujące sklepy: „Un iwersa!'' 
oraz przy ul. Pi<>trkowskiej 
,,Parada", „Wa!ł1da" i uEdward". 
Wydziały Przemysłu i Ha.ndlu 
Prezydium DRN zostały Ulpoważ­
n i0one do ewentualnego zwięk· 
szenia pll!Ilktów :ruche>mych w 
swoi<:h dzielnicach zależmie od 
potrzeb lokalny-eh. 

Podezais odbywającyh slę w 
ramach Zlotu imprez, festynów, 
społkań Itp„ w których brać bę­
dzie udzial za.równo mlodzJeż 
przybyła do naJS jak 1 spole­
czeństwo Lc>dzi, hmdel przyrz~­
ka zorgani'Zować pLLnkty przede 
wsz.ystl<im z napojami gawwa­
nyml, mlecznymi, Ja•k I. slody. 
czllm! oraz wędliną i bułkami. • 

Pelne zaopatrzenie gwarantuje 
się także w nocy z dn. 22 na 
23 kiedy to przed Palacem Spor­
towym o·dbl}dz.ie się całonocna 
zabawa. 

Sprawa zaopatir-zenla Led.z! w 
okresie świątecznym i w okresie 
Zlotu 2JTlajduje się w centrum 
zainteresowania władz resortu. 
Nam cho<lzt przede wszystklm o 
dobre wywiązanie się z zadaJJ!a 
naszej malej gll§tronomli, od 
któr'ai w pierwszym rzędzie za­
leży, czy ugaszenie pragniemta 
szkla.nką orzeźwiające~o płynu 
lub szybkie zjedzenie czegoś 
bez dużej straty cza.su nie bę­
dzie problemem. Zależy . nam 
wszystkim, aby dobrze zaprezen­
tować się naszym gościom a 
jednocześnie przyjemnie spędzić 
święta. Choć żeby jedni. mogli 
świętować drudzy muszą w tym \ 
o.kresie clężke> pracować. 

(Kas.) 

Sród.mieśoie stanowi dziel.nicę 
n ieco odręhną od pozosta.tych . 
Mnlej jest tlU zi-e\e,ni więc i 
za.rośli na tra•Wlllilkaeh nie 'll3, 

W crora.jszy „ rZl\Jt ok.a" na 
mńa.sto po.ZJWolli nam zobaczyć 
przede wszy>Stklum to c<> dziej~ 
s ię poz>a rejOIIlem ścislei» cen• 
tru.m. 

WleJ.e fe,;t fesIW!Ze do zroble-· 
n la. Ma.my nadzieję , te i te 
sbwLer>dzo·ne wozMaj .:z.a;oom• 
n;a,ne" rejOilly ml„sta doOŻelci· 
ją si.I: szyQk.o swojej praco·w~~ 
tej r~k.I.. 

tL. Rud.) 

~~"~~~~~ 
WAZNE TELEFONY 

Informacja telefoniczna OS 
Strat Pożarna 08, 666-łt, 295·55 

ł99-90, 257-71 
Pogotowie Ratunkowe 09 
Pogotowie MO 07 
Informacja kolejowa 555-51 
Informacja PKS ZSS-98, 5ł1·20 

TEATRY 

POWSZECHNY godz. 19 15 
,..Ich CZW'Of()" 

OPERETKA • goda.. lł i.Ka-ad.n.a 
uśmiechu\'. 

Pozostare teatry nleCQnne 

MUZEA 

SZTUKI (u.I. WlęckoW5klefo 36) 
go<:l·z.. 9-15 

HISTORII RUCHU REWOLU· 
CYJNEGO (LLl. Gdań!ldta 13) 
godz. 9-16 

HISTORII WLOKIENNICTW A 
(Pi<l'trkowska 282) goo:z. 10-11 

. ARCHEOLOGICZNE l ETNO­
GRAFICZNE (Pl. Wolności Hl 
go<llz. 11-17 

EWOLUCJONIZMU (Pai-k Sle.n• 
kiewicza) go<lz. 10-17. 

LODZKiE ZOO 

czynne w gom. D-20 
czyn.na do g00z. 29) 

PALMIARNIA 
i od Z. lOrl 7. 

KI N 4 

(ka.sa 

BALTYK - ;,Tylko d!La ortów" 
od lat 14 (a.n1i.1 gooz. 10, Jl, 
16, 19. 

LUTNIA ;,Nledtwled~ 1 I.a· 
le<n.ka" od 1ait 16 (fr.) C:Od:r.. 
15, 17.30, 19. 

POLONIA z nleczynme 
WISLA - „Pe>ku.sa" od lat 18 

(wl.) gooz. 10, 12.15, H.3il, 11, 
HJ.30 

WLOKNIARZ • 1oNledtwiedf I 
ta.1e=ka" od lat 16 (tran:.) 
gooz. 10, u.ao, 15, 17.SO. 20 

W-OLNOSC - „Pokusa" od lat 
18 (wl.) C:OO'Z. 10, 12..15, !UO. 
17, 19.30. 

ZACHĘTA - \,CZ:owtek ork~e­
stra od lat 16 (franc.) g<odz. 
10, 12, 14, )6, 18, 20. 

STYLO'IVY-LETNIE ;,Księ-
żn,i.cz.ka c..ardoisza" od lait H 
(węg.) godz. 20.31J (kimo czyn­
ne tylko w dml po.god.ne) 

TATRY-LETNIE - „Wódz Se­
mLnalów" od la<t 14 (NRD) g. 
Z0.15 (kino czynne tyliko w dnl 
PO·!l'O<dllle) 

STYLOWY - ;,Pamiętnik sulo­
nej gospodyni" o<l JM 18 (USA) 
- 16, 18, 20, 

STUDIO - „Szaleniec z IV la· 
boratorium" od lat 14 (franc.) 
godz. 16.30, 18.30, 20.30, 

TATRY - Pożegnanie z filmem: 
, , .SabriJn.a" oo lali: 14 (USA) g, . 

10, 12.15, 14.30, 17, 19.30 
CZAJKA - nieczynne 
DKM - „Piękna nie chce mil· 
czeć" 'o<l lat 16 (wl.) 11odz. 11, 
19. • 

KOLEJARZ - nleczynne, 
LDK - „Jedna z tych rzeczy" 
(duński) oo lat 18 godz. 15.30, 
17.45, zo. 

eo 
'GDZIE 
BIED~.-
GDYNIA - i,Lew w ~mle" c>:\ 

la<t 14 (ang.) god:r.. 10. U.30, 
15, 17.30, 20, 

' HALKA - „Czyż nie dobija się 
koni" oo lat 16 (USA) iOdZ. 
15.30. '17.45. 20. 

1 MAJA - „Kochanka buntow­
nika" o.cl lat 18 (wlosko-bu!g.) 
g<>dz. 15.30, 17.45, 20 

MLODA GWARDIA - ;,Um!'Zeć 
z miłości" Od lat 16 (franc.) 
godz. 10, 12.15, 14.30, 17, 19.30. 

MUZA - „Hombre" od lat 14 
(USA) godz. 15.30; „Orze! w 
kla·b<!<!" od la.t 16 (jug.-NRF) 
godz. 17.45, :<O. 

OKA - „Hibernatus" o<l lat 11 
(franc.) g0odz.. 10, 12, 14, 16, J8, 
211. 

POLESIE - „Bamda aoo kie·~·· 
(raidz.) o<:! lat 14., go.dz. 17, J9 

POPULARNE - „Effi Briest" 
(NRD) O·d lat 14 godz. 19. 

PRZEDWIOSNIE - „Pc>slanle<:" 
od lat 16 (ang.) god~. 15.45, 18. 
20.!ii. 

PIONIER ' - ,.SkBJ!"p" o<l IM 7 
(>poL) go.clz. 16 „Zło.ta wdów­
ka" (tra.ri,c.) od !art; 18, god ·!.. 
18. 20 

POK OJ ;,Zwariowany 
weekend" od lat ll C!ra.nc .l 
codz. 16, 18, w. 

REKORD - ;,Seksolatki'' od lat 
16 (polski)) godz. 10, 12, 14, 16, 
18. 20, . 

ROMA - ;,Awantura o Basię" 
od lat 7 (pol.) godz. 10, 12.15, 
14.30; „Ucieczka w kajdanach" 
od lat 14 (USA) godz. 17, 19.30. 

SOJUSZ - „Pe>skromienie zloś· 
nicy" Od lat 14 (USA) godz. 
I7, 19.30, 

STOKI - „Na samy m dinle" od 
lat 18 (NRF·USA) godz.. 16, 
JS. 20. 

SWIT - „Szeroki ej drogi kocha­
nie" od lat 16 (polski) godz. 
10, 12.15, 14.30, 17, 19.30. 

DYZURY API',EK 

Kll!ńslctego 136a, Pl. Pok">fU 
3/ł. Piotrkowska 95. Pl. Ko­
ścielny 8, Cles z.kowsklego 5. Fe­
lińskiego 1, Obr. Stal!ngra<:lu lG 

DYZURY SZPITALI 
....... 

Szpital Im. H. Wolt l:.a• 
giewnicka Sł/36 - clzlelnlca Ba• 
tuty oraz z d..zileLnlcy Widzew, 
pe>rad.n.ta ,;K", ul. Zbocze 18. 

Szpital lm. Madurowicza -
Fornalsldej 31 - d.zlelnica Po­
lesie, z d:z.l.elnicy Sródmieście, 
po-ra<bn ie „K" Pie>trlc<>-WS<ka I O' 
1 10 :r..utego oraz z dzielnicy 
Widzew, poradnd.a i.K". Wys~ 
ka 12. 

I KUnlka Pol.·Gin. - Curie• 
Skłodowskiej 15 dzietni~& 
Górna o.raz z dzielnicy Wl&e·.v 
pora.dnia ~K". Ni.cla.rnlana u. 

11 Klinika Pol.-Gln, Ster• 
linga 13 - z cl'Zielnlcy Sró d· 
mieście, pe>radnle „K". Ko-p:I~ 
sk!ego 32 i Nowotki 60, 

Chirurgia o-gó1na St.pita! 
lm. Se>nenbell:'ga (P,ie·nJ.ny 3-0) 

Chirurgia urazo·wa Szpital 
Im. Sonenbeorga (Pie.nlrny 3-0) 

Lal!'yngologiia SZ-iP1tail im. 
Barli<lkiiego ~Kopciń91<:iego :1.2) 

Okulistyka Szpital trn. 
Jonsc!iera (Mille-nowa 14) 

Chlru.rgia 1 la·ryngologla dr.le~ 
clęca - Szpital Im. Korczaka 
(Armll Cz:erw e>nej 15) 

Chiru.i-gla szez~k<>wo-twarzo\\·a 
- Si.pi~a.l Lm. Ba.rlickiego (K<>P­
clńskiego 22). 
To.~yko.logia - Instytut Me~ 

dycyny Pra.cy (Teresy 8) 

NOCNA POMOC LEKARSKA 
1 

Nocna pomoc lekarska 1tacjl 
Pogotowia Ratunkowego przy 
ul. Sienkięwic.za 137, tel. ' 666-66. 

Ogólnomiej"k! Telefo.nier..ny 
Punkt Inf0ormacyj.ny dotyczą<::V 
pracy placówek służby zdrow'a 
tele.!o·n 615-19 czynny jest w 
g0od·z. od 7 clo 21, o-prócz a te-. 
dziel _J śwllą1t. 



1 UCZESTNIKOM ZLOTU I' - . 

UNIWERSALNE TOREBKI MŁODZIEŻOWE 
z importu w cenie od 90 do 140 zł 

oferuje MHD Art.· Perf. Drog. i Użytku K~lturolnego w Łodzi. 
Zapraszamy do sklepów przy ul. ul.: 

PIOTRKOWSKIEJ 35, 90 i 102a, NOWOMIEJSKIEJ 6 

i pl. WOLNOSCI 3 

111111111111111111111111111111111111111111111111111111111 

ł 3 SUMATORY ELEKTRYCZNE : • • • • • • • • • • • • • • • • • • • • • • • • • • • • 

SUMATOR RĘCZNY ' 

zakupi ze źródeł uspołecznionych 

SPOŁDZIELNIA OGRODNICZA 
„BZURA" W ŁĘCZVCV 

kierować na 
w Łęczycy. 

Oferty prosimy 
adres Sp-ni 

pl. T. Kościuszki 6 . 
i'i 1111111111111111111111111111n1111111111111111111111111 ~,, ____________ "' ___ _...! 

PRZEPISYWANIE I POWIELANIE 
na maszynach biurowych 

wykonuje 
dla przedsiębiorstw i osób prywatnych 

SPOLDZIELNIA INWALIDOW 
Im. HANKI SA WICKIEJ w LODZI. 

Czytelne ~ękopisy I inne materiały, sta­
nowiące podstawę do wykonania usłu­

. gi, przyjmuje Zakład Usług Biurowych, 
ut. Sienkiewicza 37, teł. 379-87, 

~~~-------_, ____ ,_,_~ 
PRACOWNICY POSZUKIWANI 

EKONOMISTOW z wykształceniem wyższym oraz 
wykwalifikowanych; pończoszników, barwiarzy, 
łączaczk.i i przewijaczki zatrudnią natychmia5t 
Zakłady Przemysłu Pończoszniczego im. M . 
Buczka „Zenit". Zgłoszenia przyjmuje dZJiał kadr 
w Loctz.i, ul. Sienkiewicza 82/84, tel. 614-04 w godz . 
8-15. 5406/k 

INŻYNIERA architekta z uprawnieniami na sta­
nowisko st. projektanta lub projektanta zatrudni 
Wojewódzkie Biuro Projektów Budownictwa 
Wiejskiego „Agroprojekt" w Lodlll.. ul. Więckow­
skiiego 20. Warunki pracy i płacy do omówienia . 
Oferty przyjmuje sekcja kadr pokój 40, II pi~ro 
w godz. 7-15. 5398/k 

MGR PSYCHOLOGII na stanowiSko psychologa 
do Pracowni Socjologiczno-Psychologicznej mgr 
inż. architekta na stanowisko st. projektanta 
oraz kosztorysanta do kosztorysowania robót bu­
dowlanych zatrudni Centralne Laboratorium 
D.lJiewiarstwa w Lodz.i, ul, Piotrkowska 220, tel • 
650-66, wew. 18. 5402/k 

ROBOTNIKÓW niewykwalifikowanych do prac to­
rowych i. sieciowych. murarzy, cieśli. stolarzy. 
elektromonterów, monterów i blacharzy samo­
chodowych, Jakiernitków, spinaczy oraz wartow­
ników do straży przemysłowej zatrudni na dob-· 
rych warunkach placowych l\'liejsk.ie Przedsięblor­
s~wo Komunikacyjne w Lodzi. Pracownikom za­
trudnionym powyżej pięciu la.t przedsiębiorstwo 
wyplacu specjalne dodatki za wysługę lat a powy­
żej 10 lat wysokie gratyfikacje jubileuszowe. 
Przedsiębiorstwo posiada własne ośrodki wczaso­
we i kolonijne. Zgłoszenia przyjmuje i informacji 
udziela dzjal kadr ! zatrudnienia MPK w LodZi, 
ul. Tramwajowa 11 p. 2a, w godz. 8-14 (W sobo-
ty do 12, 'tel. 816-20 wew. 178. 5365/.k 

INSPEKTORO"\\T · nadZOru z uprawnieniami do 
działu inwest:vcji, tokarzy, frezerów, szlifierzy do 
dz.lalu narzędziowni i na prod\llkcję, do przyucz.e­
nia w w/w zawodach robo~nikow na odJewnu:, 
robotników niewykwalifikowanych do transportu 
wewnętrznego, wartowników do straży przemy­

INZYNIEROW MECHANIKOW na stanowisko kle- slowej oraz elektryków :z. uprawnieniami BHP 
rowntka oddzlalu remontowego l Inspektora nad- przyjmą zaraz na bard.z.o korzyątnych warunkach 
zoru, monterów konserwatorów sieci wodoclągo- WLdzewskie Zakłady Maso:yn Włókienniczych 
wej I kanalizacyjnej, , monterów samochodowych, „Wilama" w Lodzi, ul. Armii OzerWonej 89. Pra­
spawaczy, ślusarzy, murarzy, studniarzy z upraw- cownicy, 'którzy podejmą pracę :zachowują ciągłość 
nleniaml, elektryków na stanowiska maszynistów pracy wymaganą do świadczeń z ube:opieczenia 
pomp wodoeiągowycp, elektromonterów na kon- rodzinnego a okres poprzedniego zatrudnienia 
serwacje, palaczy kotłowych, malarzy, robotników podlega wllczeniu w zakres upraw.nień urlopo­
magazynowych, robotników gospodarczych, por- wych. Zgłoszenia przyjmuje codziennie w godz. 
tierów I dozorców zatrudni Przedsiębiorstwo Wo- 8-12 dział spraw osobowych i s:okolenia zawodo­
doclągów I Kanalizacji Okrt:gu Lódzkiego w Lodzi, wego bez skierowania z Urzędu Zatrudnienia z 
ul. Wlerzllowa 52, tel. 835-66 lub 815-90 w. 135 i 134 terenu m. Lodz.i i województwa. 5309/k 

KSIĘGOWE z wykształceniem wyższym lub śred- REWID&VTA rzakladowego z wykształceniem wyż­
nim l minimum 4-letnią praktyką w kslęgowoścJ szym lUb średnim i kilkuletnią praktyką, kte­
na stanowiska starszych księgowych 1 kontrole· rowców autobusowych z I kat. prawa jazdy, 
rów tabulogramów (praca na 2 zmiany), magazy- kondulctorów autGbusowych (mężczyzn i kobiety), 
nlera z wyksztalcenlem średnim 1 4-letnlą prakty- monterów samochodowych z kwal.itikacjami oraz 
ką zawodową oraz ~rzątaczkę t robotnika gospo- pracownilków gospodarczych zatrudni zaraz Woje­
da:rczego z terenu m. Lodzi zatrudni natychmiast wódzkie Pnedsiębiorstwo PKS II Oddział W Lo­
Centrum Elektronicznej Techniki Obliczeniowej dzi, ul. Stokowska 12. Bliższych !nformaejl udzie­
Priemyslu Budowlanego „ETOB" - Zakład Obli- la I "Z.gloszenia przyjmuje .amodz.ielna sekcja dis 
czenlowy w Lodzi. Zgłoszenia przyjmuje sekcja osobowych, tel. 596-72, 575-53, wew. U - 10. 
kadr, Lód:t, ul. Wólczańska 158. 5938/k 

\ 
KIEROWNIKA magazynu budowlanego, kierowni­
ka magazynu narzędziowego, elektromonterów z 
grupą bhp 1 pomocników monterów - spawaczy 
c.o. I pomocników, robotników magazynowych I 
budowlanych zatrudni zaraz Miejskie Przedsię­
biorstwo Robót Instalacji Elektrycznych I Ciepłow­
niczych. Zgłoszenia kandydatów przy;tmują 
kadry ul. Piotrkowska 100. pok. 19, I piętro. 

INZYNIEROW budownictwa lądowego z upraw­
nieniami na stanowiska kierownicze w zarządzie 
przedsiębiorstwa i na budowach, Inżyniera Instala­
cji sanitarnych lub Inżyniera mechanika na sta­
nowisko głównego koordynatora, Inżyniera elek­
tryka na stanowisko g!ównego energetyka, inży­
niera geodetę z uprawnieniami, magistrów ekono­
mii 1 magistra prawa zatrudni natychmiast Lódz­
kie Przedsiębiorstwo Budownictwa Miejskiego nr 1 
w Lodzi ul. Piotrkowska nr 55. Reflektujemy wy­
lącznle na pracowników z wieloletnlm stażem w 
budownJctwie. Przewidujemy uposażenia spęcjalne 
Zgłoszenia przyjmuje dział kadr 1 szkolenia w 
godz. 7-15, n pii:tro,. pokój 202. 5889-k 

10 ROBOTNIKOW do magazynu, I murarzy do 
g.rupy remontowo-inwestycyjnej oraz 3 pom. mu­
rarzy zatJrUd.nlą natychmiast t.ódzkie Zakłady 
Przemyslu Spirytusowego w Łodzi, ul. Kopciń­
skiego 58. tel. 658-33. Zgłoszenia przyjmuje i 1n­
formacjJ udZJiela dział kadr w godz. 7-15 warun.ki 
pracy I płacy do omówienia. 5530/k 

PRACOWNIKA na stanowisko glównego mechani­
ka posz.Ulk:uja poważn.e zakłady wlóklennkze na 
terenie Lodzi. Wymagane wylksztalcenie wyi.sze 
oraz kilkuletnia praktyka na tym sta•nowlsku. 
Wyna;grodz.ende wg. stawek obowiązujl!,cych w za­
kladz.ie I kat. .„S" przemysJ:u lekkiego. Oferty 
prosimy k;lerować pod nr 5643, Bi'lłro Ogłoszeń w 
Lodz.i, ul. Piotrkowska 96. 

OGŁOSZENIA DROBNE 

Nie.ruchomośc 
DOMEK rz; o.gró~m 
wygody w Ko-lum.ni.e ta­
IIlio i>pmedaim. Oferty 

GOSPODARSTWO ir~!!llo- ,.,9'7413" Prasa., Piq<tirkoow-
wairzY'Wllllcz.e 4,5 ha - _s~ __ oo ________ _ 
stain ba„ooo d'O-brY, bl\- DZdALKl leśne - pod 
Sk<> miaista, za,bU<dO<Wan.i<a do.miki oaitn<Pim.go-we -
g>ospo>d~cze, dOII11 miesz- SIP'nzetdallll. Klw.iatkO'W'ke­
kamy - 7-.Ji:obowy - LaJS. P.r.zyistaine;k a.wt. -
wla.snoścJ.owe - s.pne- Wamdq,jm. Wi.adomość: 
da.m. Zo·fla MichalliJ.c, Lóctź, Wo,j1Skla. Plo·ll5kiego 
·wieś Bi-e<d>BStików, p-ta l08a., m. ł 9705 g 
Ozo.nków, poiw. Lęczy-ca. 
w~j . ' Lóclź 9380 g DOMEK jedlI10<roidz.iJnln·Y z 

pla1cem 700 m kw. s.prze­
GOSPODA&STWO roJ.ne dam. Jam Dębski. Lódź, 
4 ha z buidJ'lillkaiml - w.aJbmY'Sk.a 37a, codlzien­
s.przed.am Skoszewy Sota- l!l!ie godlz. 1'6-1!0 9395 g 
re, p-<ta NiesuJ.ków k. 
I.lod·u. J.al!l KiUJbidti DZIAt.K.Ę r.o.Lną 0,80 ha, 

:ilMpekty (4 miie&Zbma ·.--.--.--.--.-·-·=·--·--· WIO~n.e) - SIP'I"z.ec:Lallll. -· = = = = = --- = = Lóclź, Bema 53., Ka<1)peu-ek 

fil NOWY SKLEP~ 

Ili 100~ il dro-~ • ~ , 1 r~:~{i ~ 
~przy ulicy PABIANICKIEJ nr 28 ~ 
~ otwarcie 20 lipca br. ~ 
\Il Rzemieślnicza Spółdzielnia Zaopatrzenia •

111 
! i Zbytu „ELEKTROMETAL" oferuje: 

Ili 
ART. GOSPODARSTW A DOMOWEGO, . GALANTERIĘ • 

• CIA, AKCESORIA, CZĘSCI MOTO RYZA CY JNE, DOMOWY 

DOME\t 7. ,pla.cem w Ro­
t5lal!10łwl.e: (PNY źródłach) 
z.a. Luómierrem - s.p.rze­
daim. sm·0iJ.ik 9347 g 

DZIELNICA Oh0>jmy 
dorn.elk: jecllno.rodzimny 
3 •PO>ko.je., kl\Lchlllia wo'1:11e 
oraiz 11,.56 h.a - sprze­
dam. Tel. ~8-92 9291 g 

KUPNO 
SPRZEDAŻ 

KABOSERIĘ „Wa:rs'Za· 
wy" 1po WY'Padkiu ku.pię. 
Ofenty „9744" P.rasa, 
~a.96 

BLAM b.rą~ - la·pkl 
ka1rakllił01We, .k·o-żuoh blllł­
g<MISlk'i - S/l)Tzeda.m. O g!ą 
dać: gio.dz. 17-19: Ja.~a­
cza 82, m. 41 9497 g 

MASZYNY 9b0Jar~k!e: 
wyrówmia:rkę, 151I'U.bości".iw 
kę, pilę taśmową sprie­
dam. W·lia.do-mość Miuo-ac­
ska 44, m. 6, po g-Q·dz. :6 

METALOWĄ, NARZĘDZIA OGRODNICZE I INNE, OKU- Ili 

Ili 
SPRZĘT OSWIETLENIOWY, WYROBY FOTO-TECHNICZ- • MEBLE slO'!OIWe - s.prze-

• 

NE I SPORTOWE. Ili da.m. Piotrurnw·&ka 88-34 

Zapraszamy PT Klientów do odwiedzania nowej placówki RADIO Fa,go-t no.we -
sprzedam. Tel. &1.S-65 

Ili 
handlowej. 

• OWCZAAKA niemiecki~­
Godziny sprzedaży - codziennie od 10 do 18, w poniedzial- I~ gio s~mies!~c2m!go cza.r-

ik:. d 10 d 16 nego - SIPrU'da,m. Gra-
• 1 O O • żyiny 27·• (Cho~lllY) p1 
\1===5t====sl ·=· 1-.1.--'-1==:1=1. ~oóZ. la.JO 8.1&; i 

• 

Łódzka Dzielnica Wyższych Uczelni 

. I 

Zespół autorski w składzie: generalny projektant - mgr 
inż. arch. BOLESLAW KARDASZEWSKI I architekci: w. 
NOWAKOWSKI I A. WISNIOWSKA („Miastoprojekt" - pra­
cownia mgr. inż. arch. J. KOWALCZYKA) opracował projekt 
Dzielnicy Wyższych Uczelni. Trwało to dwa lata. Wysiłki 
te spotkały się niedawno z uznaniem głównego arcłtitekta 
m. Lodzi inż. SADOWSKIEGO i czekają na akceptacje 
w Ministerstwie. 

CO PROJEKT PRZEWIDUJE? 
Dla porządku nadmieńmy, że 
dotyczy fragmentu poptlędzy 
ulicami Kopcińskiego, Konsty­
tucyjną, NarutO>Wicza I Nowot­
ki. Stoi już tam Biblioteka u­
niwersytecka wybudowana wg 
pracy nagrodzonej w konkursie 
w 1949 r. Oprócz tego mamy 
już tam gmachy Biologii, Ma­
tematyki, Studium Języka Pol­
skiego, Farmacji i Szkoły Pie­
lęgniarek. A wlęc gmachy, tak 
jak I cala dzielnica, przeznaczo­
ne dla dwóch uczelni: Uniwer­
sytetu I Akademii Medycznej. 
Ten fragment Lodzi uwzględnia 
tylko obiekty przeznaczone na 
dydaktykę I administracje. Pro­
jektanci przeznaczyli dodatko· 
wo rejon zawarty pomii:dzy u­
licami Nowotki - Tarnki - Te­
lefoniczną i Konstytucyjna na 
domy studenckie, obiekty spor· 
towe, wypoczynkowe I uslugi. 
Na wschód, za ul. Konstytu• 
cyjną planuje się wybudowa· 
nie Szpitala Klinicznego AM, 
którego projekt znajduje się 
już na desce Inż. arch. J. Wyż-

odczytową, kawiarnią Itp.), sto­
łówki. Na północ od Nowotki 
- dwa wysokie „akademiki" 1 
następna stołówka studencka. 

ETAP IV (1985-1990) - Wy• 
dział Lekarski AM wraz ze Sto­
matologią, zwierzęciarnia dla 
Wydz. Lekarskiego i następne 
domy studenckie w osiedlu im. 
Lwn_umby. 

Główny ciąg pieszy_ pójdzie 
od Jaracza przecinaiąc całą 
dzielnicę aż do Konstytucyjnej, 
by pr:r.ejściem podziemnym (pod 
Konstytucyjną) wyjść przed 
Szpitalem Klinicznym. Po dro­
dze miniemy centrum Dzielnicy 
- Forum (na wschód od Ma· 
tejlki) z gma.oha1mi relct<o~a>t.)w 
i wspólną dla obu uczelń aulą. 
Przewidziane na obrzeża dziel­
nicy parkingi sięgać będą w 
głąb dzielnicy. W przyszłości 
będą to parkingi dwupoziomo­
we. Ruch pieszy zostal staran­
nie oddzielol)y od ruchu koło· 
we go. 

„Dziennik Lóclzkl'• nie jest 

pismem fachowym 1 dlatego 
też trudno nam na naszych la­
mach omawiać przyjętą przez 
zespól autorski metodę projek­
towania. Możemy tylko nadmie­
nić, że jest to metoda pionier­
ska, nie tylk0- w Polsce, ale 1 
do tej pory znana bardziej w 
świecie z literatury, aniżeli z 
realizacji. Ma jednak to do sie­
bie, że nie realizowana konse­
kwentnie do końca w myśl 
przyjętych przez zespól założeń, 
nie spełni pokładanych w niej 
nadziei. 

Na zakończenie jednak. pra~ 
gnęlibyśmy dorzucić Jedną dro­
bną uwagę: w świecie daje się 
zauważyć renesans w dziedzinie 
projektowania dzielnic uniwer­
syteckich. Architekci nasi ko­
rzystali z literatury fachowej 
obcojęzycznej. Zadnych dzielnic 
u,nilwel'ISyteck\ch nie 01gilądal1 jed 
nak na własne oczy. Lódz. Dziel­
nica Wyższych Uczelni koszto­
wać będzie licząc wg a)<tual­
nych cen, 1 miliard 300 mln 
złotych. Czy naprawdę nie zna­
lazłoby się kilka tysięcy dodat­
kowo na to, by przynajmniej 
jednego architekta wysiać na 
kilka dni za granicę, by sobie 
poogląda! tamtejsze osiągnię­
cia? Inwestowanie w szare ko­
mórki procentuje przecież bar­
dzo szybko. 

A. p 

nikiewicza (Miejskie Biuro Pro- 1--------------------------------
jektów). 

Uwzględniono nie tylko co 
należy w dzielnicy wybudo· 
wać, nie tylko gdzie, ale i czas 
realizac;il podzielono na etapy 
nakładające się z naszymi plę­
ololatkaml. 

ETAP PIERWSZY DO R. 1976 
- to budowa Instytutu Fizyki 
UL, rekito.ra•ty UL i AM jak i 
ogrodu botanicznego wraz z za­
pleczem dla Biologii. 

ETAP II - 1975-1980 - In· 
styt'Ut Geografii UL, Filologi! 
UL, re1k>to:raty UL i AM ja1k i 
wspólt'ia dla obu tych uczelni 
aula. 

ETAP III (1980-1985) - Wydz. 
Prawa UL, Wydz. Filozofii UL, 
już wtedy konieczna rozbudo­
wa Biblioteki UL i Instytutu 
Biologii. W tym czasie także 
będzie miała miejsce rozbudo­
wa uslug i pawi1onów handlo­
wych przy wejściu do dzielni­
cy od Jaracza i Kopcińskiego, 
ośrodek kultura~ny w centrum 
dzielnicy (Klub MPiK z salą 

NTu·sos•o4 
od owiada -

• 
RENTA DLA B. ZOLNIERZA 

t..K..: W uasle pełnienia slut~ 
by wojskowej zapadłem na gru­
tlicę I zostałem zwolnlon:v 
przedterminowo z wojska. Kil· 
ka lat kurowałem się na w1a­
sn14 rękę, ale choroba bez prze­
rwy nawraca. Obecnle stan me• 
go zdrowia pogorszył się. Czy 
mogę ubiegać się o rentę In· 
walidzklł, choć nigdzie dotąd 
nie pr;>cowałem, bo utrzymy­
wali mnie rodzice? 

RED.: Ustawa o zaopatrzeniu 
:Inwalidów wojennych i wojsko-

wych ustala, że- rentę Inwalidz­
ką można przyznać 1.olnierzowl. 
który spełnia łącznie następu­
Jące warunki: stal się' Jnwa!l· 
dą w czasie odbywania czynnej 
służby wojskowei lub w ciągu 
1 roku po zwolnieniu z tel s!U· 
źby, zostal zaliczony do jednej 
z grllp Inwalidzkich. 

Występując dopiero dzlg o 
rentę musi więc pan udowod· 
nić, że inwalidztwo powstalo 
dawniej I dlatego musi pan- do­
łączyć do zlożonych dokumen· 
tów orzeczenie Garnizonowej 
Komisji Lekarskiej. (h) 

.,.,. Rtl:M ZZA IU 
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WZMACNIACZ ;.,.Regel'.lt DWIE pa.nien:k.1 :praicują-
30" :z. pio~osem I. z wi- ce - po-s~utkluoą pokoju 
braroo1rem - SIP.I'Ziedam. z Jli.ekrępuJącym >wej-
Tel. 577-415 9742 g ściem 1!1a Bad:u.tach. o-

TAKSOMETR a,rigo. maiły ~~~~~~" Pra.;a, Piotr 
i silnik tdrunej) ,1WaTSza1-----------­
wy" - lbalilio spirzedam. 
O.foerty .9'32'7" Pra.sa, 
P.loituik<JIW\Slka. 96 

MALŻEll'lSTWO po<StiU.­
kit>je iP'Okoj•u 1ub pokoj'l 
z klll!Cbir$\ - otddlz.i.elne 
WeQ•śoie. Oferty „973S" 
P!Iia&a, Plotrkowslka 96 

LADNY potkój samotne- SPOLDZIELNIA Lei~a.rzy 
miu pa1I11.l. zaraiz wyn.aóm'i:. Speicj1all:sitów „Zdirawie'', 
859·56 !1777 g M. Klośc1uszkii 67 leczy 

O i 0<pei;iu.je żylad<i. koń<:zY:'l 
POK J 13 m . kw. w do•lnych, wykon·uje -z.~-
domik'lł jedinol!'O~z.=ym biegi gl!n·ekologi.czme w 
kruJ1•bu.reJmej ooob1e ·~·y- zm1ecZiUJlemilu <>gó1nym, 
na•jimę - 1rut o.kre.s :oku· leczy w 'Ułtklretsie chorób 
Platn;~ z g?-t'y • Wa.aid·'i- kobiecyoh , przeprowadza 
mośc. Lódż, P<>.rzeocz.k 0 - batda1nia. hi.sto.paitologdcz.ne 
wa ZO 94-08 g i cyto-Lo·giJcz.ne. Prowa•d ~ 

KRAKOW centrum, 2 po- ZAMIENIĘ duży po'.<ói 
k · krulcooi k t t z kJUJChlni<\ z wygooi.1mi 

SAMOCHÓD 'Ultglr.amic21ny OIJe z · . f.I. om or i cen.tria.Jmym ogrne ,,.a­
l'Ub kr.aijOlwy po wypa11- I piętlro zauniiemę ![la po- niem w 2)duńskiej Woli 
klu liUb do remo1I1tru - dtobn.e w Lodzi. Oferty na ,podobne lub m.nlej-
kupię. La.sk, W1cta•w,s.ka Pll'lllSa „ll:Jlll" Pioitir:kow- sze w Lod.z.i. Wiadomo•ść: 

POJAZDY PO!"a1d:nię Giineko•lo~>crną 
dla DzLeci i · MJ:>odzież·,-. 
Plr7Jyj.mowamle pa<:jen.tó'l: 
od 8-2(). Irnio<l1!Tiacj•e te­
JefDll'Lilc'z.ne &64-87 4977 k 
ZGINĘLA brązowa SU·'::'Z­
k.a„bo.lese•r. Wiadomość 
l•ub odiprowia>dretnie v;y­
na1!lro.d·zę: Wólozall'ts'ka 
97-,J.. tel. 660-79 9783 g 

' ł2. Czy:iJalk 9754 g 9ka 91! Lód·ź, Aletks.an>d•l'OIWSka 2C. 

„WARSZAWĘ 203„ ~a- POKÓJ du.ty, słOlllte.cz:r;y m_ il., po go,dz. 16 
mLenJę n.a plac budow- (wygo!Ciy) - zamte.n.ę 

· " na 2 poJcoje 7.' ikluichruą. 
lalIIY: .oferity „.!1294 P.ra- Ofer1ty ,,93'50" !'trasa, MLODY, pra,cu,jący po- Ut. uiruewa.ilnia. zag!Uib\O• 

szru ,~U\ie Slklro.mmeigo po- ną leg. sl'u.:ilbową 368171 
lmj1U Z OOdizie:lnym W<!j- Sl'a·wo.m'l!I'a KOllllosa, p ,t­

sa, iPio~.sika 9t6 Plotrlrowslk.a 96 

„WARTBURGA" (1957). SZCZECIN M-3 k!Wa~e- ściem. Ofertty „l!4&1" kalns.ka. 5 9467 g 
„Syrenę tO~" pilmlie s.prze 11um<kO'We>, kuclllllia i la- Pr3'Sa., PiolirllcowSka 96 MZBM Lódź-Ba~urty A1-
diLm. KD'It!jre!S~.wa, 118, m. . k ~"""•~ 
4, .po· .g.od'Z. 16 97'13 · g ~enn 

1
.;. -w111·7~M-· e2 

k-wa;_ae= SAMOTNA z d•zieckiem m>niistracja. Domów M i<! · 
""' " = poo2lulk;ude miiesZJkama. s:(JkailinY'ch in.r 3/7 un 'e-

LOKALE nuinkowe Lódź - okol!- Oferity „Jl760" Prada. watŻlniia. soktra1dzloną ol~-
ca. Ofel"tY „931il '! Prasa, P.i!omr'ko'Wlska 96 oząflkę o brmi.teńiu : 

------------1Pi<>tlr'ko-wsilca 96 „Admim.i,sitira.cj.a Domó·w 
MIESZKANIE s.póklz~l- GARAŻU poszru.Jrurję w Mi.estz.kaJiny>ch Nr 7" t. 
oze M-4, 3-.podrojowe, MALŻEll'lSTWO be2Jdzlet- pobH:źlu NaJMLt<>wltOza da.tow.ni;kiem 9449 g 
roozkJliaoorwie, Ul piębr'o, ne, ,pOI Sl1ruldLa.ch - cz.łon- Koif.N;\tY\trulcyjmej„ Tel. PL Wydz. Mech•aml cz.ny 
ciemn.a :tru.clmia., gru-a~ w koiwie S>Półd:zieilin1., posz·u- 847"'50 113'89 g za•Wlia.da.mliia o zagu•bien :u 
Kie\.ca1oh - zamienię na kruJe .polkojl\1 na. 3 la.ta. leg. stuiden.okiej 2'1710 
p01do-b.ne w Lo<l•zi. Oferty Oferty „ 9390" Pr<łsa , GARAŻU n.a · Wldzew'.;e wy<d.. Maciejowi Olejn!· 
pilSemne: 2ldz.lslaw Kra- Pie<tr~owska 96 lub oJ<.o.ILcy piln ie posz.•t- kowl 9413 g 
kO>W1alk - Kie>ce, utl... Za- kluqę. NLc tarnian.a 2.2-1151. PWS FL1mo•wa Wy•1t. 
góriSka 72r-:vl 57!0 k % UCZENNICE !tub u-cz- po 17 Iu.b tel. girzecz.no- Opera<toll'lsk i zaiwl.a>damia 

nilów ))I'cY)mę na miesz- ściowy .'J26-3a, do 16 o 7Ja,gu.biendu leg1t. stu-
LUBLIN - M-4, koimfn- ka.n.ie. Oferity " 9441.i" P~ denick Lei· Maithieu Pr-zed-
to·we, !II>ółdzte.Loze , IIlowe sa, Pioiflrlk.0<wstk.a. 96 
- za.mienię na po<lo.bne GARAŻ w o.ko-liicy Ko- pels~L Wohbe>nka 1 
w Lodz.i Jru.b W.airsuiw:.e. MLODA, pra.ouJąioa oo- z.Im. - .lrutpię iu,b W'Y11\1· ZGUBIONO pieczii,tkę o 
Okrty: „fl!OO'', BiUTO szuk'wje ,po.kojnl su.bloka- mę. Ofenty „ 93·08" Pras~ , treści: , .. PSS-Górna SklP;> 
Ogt!osz.eń, lJUlbtlm„ Ryn- tomski.ego. ó ferity „.9411" Pi0/1tt'ko•w:sk<a 96 1023, Obsi;er.n.a Ml" 9370 
na 1'3 6158 k Prasa, Plotrko>w!Slka E6 15 LIPCA - SO·DOta -

SAMOTNA p:raoują.ca MLODE bez.cizieitne ma!- ROŻNE zgil!l!\ll !>'I.esek ko!O.!"U b ił!' 
ta !!IJ. · lego, glrzJb]et podpalany• 

s. = pa wynaomie żeńS/bW!o po~zmku.j e · m 1e- jaisno-<Zó~ty - '°""-.czar,..k 
ewemit. '.kruip'.i sa.modzielny sz.k.ainia„ Tel. 458-.50 w.ew. 12 LIPCA w okoli.cy n iz.ilnmy. ostrzY'Żony. 01· 
mały po.kój , chętmie '7.a- 43 do go.dz. 15 9351 ~ $nieilnej _ wo-;··'-a ph.J- p;rowa.a,z.tć za w'~a."•n-
~pieklu,je się sta1r.szą ku•l- '"""' ~ , .„ ~ 
nuira.uną ooo.bą, Ofe .-:v WOLNA kiwatera S'tu- skiegio 21gi!nąl pies bialy dz.e•nlem: Ohr. Stalingra-
, . .97·50" Pra.sa, P1otrk')·W- ctenoka - 1149-76 9457 g s~o.r·stkowl'o•SY z czar.mym d!u 146. m. 15 97·84 g 
ska 96 bbem i c.za1nną .klroiplcą ma ZGIN ĄZ.. be'r:ier o·stt'IO•Wlo• 

KUPIĘ l•ulb w:rnajmę po­
kój. Ofeirty ,.9286" Pra­
~a.. Pl-ol\.I1kowskta. 96 

MIESZKANIE d'O wyra- bo1~U.. W>aJbL się „K.rJ-p- SY (1~9 C7..e.11~·8,) . Odrpr~­
Jęc:J·a. Okres w;1naJ•n!u ka,". Od•prowa.d>z.ić za wy v.·.a<:l!zlć iza w~'na1g!!"o<lze-
d'J u.z;g·o>Cl'n\en.ia, PlalttJ.e z na,g;~od:oeniem.: Pio·tr.ko•\\"- ntl.em: P'lł!la&kiege> 2, 
gocy. Tr~ _.-o-°' 93a6 ~ :iU 37, m. 53 9778 g m. 9 9345 g 
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Wiqc:ej malieńslw llkUJi>~ t ~ za t.rudind.en.i1. . 
~zectętn.a ptaca realln.a p;a­
con;wi,IJka zalbrlldinlol!lego w go­
spodalrce u.spolecznLooej WIZI'O­
sla o 5,7 proc. PodklreśLo:no i.aY.­
że tatkie sprawy jak tempo 
wzrosbu Uości i powierzchm 
mieszkań, Niestety me na.dą.ży· 
lo ooo jeszcze :z.a tempem W7-!'0-
stu licz.by -z.a·wieranych mal­
żeńsuw. Oddlaje się mniej mde­
sa.kań na ty·s!ąc :oa<w!eranych 
malżeńsuw an•iż eli w roku u­
bieglym. OcLdaje się więcel 

mies:z.tkań w ogóle, ale ma>ez..'t:e 
więcej mŁ<>dych 1ucLzl ws.tępuj.c 

na ślu·bny k-0·bierzec, 

W·zrosl przyrostu naluralneąo 
Wyi na ślubnym kobiercu · 

(/n/01ma.cja własna) 

.Jest nas pomiędzy Odrą a Bugiem obywateli, PRL Jut ponad 
33 mln. Powojenny wyż wkracza w dalszym ciągu w wiek ma­
trymonialny, W I półroczu zarejestrowano 129,5 tys. malżE•ństw, 

czyli o ponad 6 tysięcy więcej aniżeli w analogicznym okresie 
roku ubiegłego. Według wyliczeń GUS 300 tys. par zawrze w bie­
Żllcym roku związki małżeńskie. 

Na polskLe go-spoda.rsbwo do­
mowe stklada się 3.5 osób, 012 
porówna•nia \V NRD - 2.6, C~e­
cho&lowac)'i - 3.1. USA - 3 , ł . 

, en !)TZy:ro.st tLo·ścd mal-
żeńsńlw, trwaJący od mos 
ll'<)k!u, j-oot przy-oz.yn ą 
wzioo&bll Jiości u.rodzeń, 
W milDiOlllym pólirO-CZ•U 
Uil"O>da.Jilo się nam 3<lL9 

tys malyich Po.latków tj, o 9,5 
tys, więcej, amiżeli w pierw­
szych sre·śc>u moiesiąca·ch ub:-e­
g,li!ig<> ir<i<klu, Wzrósł więc wskaź­
nLk UTO<iiz,eń na tysiąc lud.n o '-cl 
ri: 17,9 do 18,3, Liczba zgonów 
w <>ma.wialllynn <>kresie prz.ewvż­
&La tyLk<> o 1,3 tys, llcvbę I 
pólrocz.a OO·lru Uibiegłeg·o, Nale­
ży s'ię oozyć -z. mniejszą Uo~c1ą 

!l!gOlllów w ro.ku bieżącym, U­
biegłwoc1'Jile i z p<>cząbku teg-. 
.rok.u sbiotystykli popsuda nam 
epLdemJ.a grypy, Mimo to 
mLm.o n1e1'Jilacz:nego w.zro·;tu 
ilości zg<>!llóW nhennowląt. DJ<>tu­
jemy w k.ra•}U przyTost na.łlu­
calny -z. 9.8 na 1-0.2 na 1000 l.it!­
:ności. Jeśli się spraiwdzą pr0·:::­
nozy GUS, pod koniec roku 
będ z;le nas j'1.lż 33„120 tysięcy. 

Na W'2lrost ten ?lożyta się nle­
wątpl.iJw.ie polityika pronataJ:isty­
czna państwa: Pl"ZYchylniej.szy 
klim a,t, :z.a.pewnien.i·a o PO·P• r.­
wie war.UJnków mies?Jkami>o•wych 

1 socjaJIDych, wydłu<Żeń!e urLa- S2lwecji - 2,8. Znajdu.jemy s1~ 
pu macie.rizyń.sdueg<>. na jec!Jnym z · o&ta.tn lch miejsc. 

N'ie pr.zyro-st naitUJralny jed- j~li chod1Jl 0 ilość di:leci „. 
inals:. lecz mhgracje 1ud.n-0ści ~ przectiszik-0lach - 243 na 1000 
wsi do miast będą stano·wić de- dzieci w Polsce, 665 w Belga 
c3•du.jący czyrunllk wzrootu licz- 582 w CSRS, 611 w NRD, J~W 
by rud•ności miejsk~ej, W wy- chodzi! o i!-O~ć d'Z:iec! w ż.!ob-
n.iku tych mi.gracji, z pięc. u ka•ch za namd wa.jdu.je slę ~Yl-
wydzielo.nych mi.a.st najmn:ej ko Rumu.n ia, Wseystltie pozo­
P!"Zybył-0 ludności Lodzi - bo stale kraje RWPG nas pod cym 
tylk<> 3,5 ty'S. Warsz.a wa dla no- 'W"Zględem wyprzedzają, 
równami:a zyskała tą drogą 17 , ~ 

tys. -osób, K.raków - 8 tys. Z A. PONIATOWSKA 
na1sziegio wojewód•ztwa w 1971 r . ..--------------­
'WyemigrowM-0 d·O mia.st 6,6 t.ys, 
osób. W LC>d'l.i także notuje s:.: 
stosu.n.kawo nisk·le tempo wu<>­
Sltu ULS-O•bów si.ly ro-boczej , bo 
tyllro 7,9 proc, Na poc1io.bnej 
liście 'Zlna.jduje &lę tatk.że i na· 
sre wojewód?Jtw<>, 

Nie tytko przyrost natU1raL'1 Y 
by! tema•tem wczo-rajsrej kon­
ferencji prasowej w GUS, Wy­
liczen1a sta,tysty=e wyka·„·Jją 

W I pól!"O·CZ'U 1972 r, \V'ZJ"•ldt 

prZJY'Chcxlów lUJdl!1o5cl w por6w­
na1nlu do I pólroc:z.a 1971 r, o 
45.9 mld zł - tj. o ponad !5 
pro·C, Na to l.llożyty się: w>zrost 
plac, wz.ro·st doch-0dów Ludnoś­
ci wiejsik.iej (podwyższenie ce!'! 

~ cv„D'I::." 
~J&q 

PRZYJMUJE SEKRETARIAT 
„DZIENNIKA" (PIOTRKOW-
SKA 96, LEWA OFICYNA, 111 
PIĘTRO, WINDA CZYNNA), 
CODZIENNIE W GODZ. 10-16. 
WPLACAJĄCY OTRZYMUJE 
POKWITOWANIE ORAZ PA• 
MIĄTKOWĄ PLAKIEl'K~. 
NAZWISKO LUB NAZWĘ l'N· 
STYTUCJI PUBLIKUJEMY IV 
GAZECIE. 

SKODA, 1J LIPCA 

PROGRAM I 

10.00 WLad. W.06 „N~ eu<1zo· 
lóż , nie kra.d!llij" - tragm. 
pow 10.2.5 Gra Ja.n Kuiz.io. 10.35 
„o śpi.ewie, pleśniach i pio.se.n­
ka.ch". u.oo „Wak.acje a: m111-
zyką", ll.45 Publtcystyka m1ę­

dzyna.rodowa. 12.05 z kraju 1 te 
świaita. 12.25 z kat.owiclci.ej to· 
nO>teki. 12.45 Re>Lnlczy kwa­
drans. 13.00 Ko-mpe>zytC>rs.ltle re­
oitaJe - Nina Puchowska. 13 2~ 
Muzyka lu.dowa. 13.40 W1ę~ej, 

lepiej, ta.niej. 14.00 Rep. litera­
cki „Sta.ry czJ:owlek 1 rzeka". 
ll4,W Z twóroz<>śel kOmP<J'LYtV­
rów ba.ro.ku. l~.00 Wiad.. i5 05 
Radi<>ferie. 16.00 Wia.d, 16 05 
Alfa 1 Omega, 16.3il Po-p<>lud­
nie z młodością. 18.50 Muozyka 
I aktualno·ścl. 19.J5 Ku.pić rue 
ku1pić, p<>sluchać warto. 19.30 
Koncert chopimo-wskl. 20.00 
Dziennik. 2.-0.30 Miniatury rooz­
ryko.we, 20.45 Kronika sportowa. 
2LOO Na.ukO·WICY - roJn.Lkom. 
21.io Mu1zyka, 21.25 R<>zmowy o 
wychowa.n.l!u. :U.35 Kalejdoskop 
J<;ulitura,Lny. 22.o;; UtwOłl'Y m i­
strzów, 2'2.25 Otipowiedlzi z róż­
nych sxu:fla.d, 22.40 „Na św!a•.o­

wych lista.eh przebo-jów". 23 OO 
II wyd.a.nie di:lennLka. 23.10 K•J­
re!>pondencja z zagramtcy. 2.3 15 
dzba01ek 1 g!".zebień„. w jaz.>.le. 
Po ra·z pierwszy na anteme. 
24.00 Wiad. 

PROGRAM D 

9,30 Wtad. 9.35 P.rzeboje '2. 
9.5-0 Sp!ewają chóry, 1-0.10 Team 
muzyczny. 10.25 Jarma.rk cu­
dów, 11 .25 Fr. Liszt: Sana.ta 
fo.rtepiam()Wa. 12.05 Z kra.ju 1 
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,Nocne niebo wyobrażamy sobie zawsze 

jako zestawienie dwóch barw: głębokiej 
czerni i jaskrawej białości. Przyzwycz;iily 
nas do takiego· poglądu także i zdjęcia, 

które wykonuje się z reguły na kliszach 
odróżniających tylko stopniowanie biało­

ści ! czerni. 
Nieco inaczej rzecz przedstawia się w 

teleskopie. Tu już dojrzeć można ciala 
o tonacji barwnej, Choćby „kolorową pla­
netę" Marsa oraz ;niektó:re ba.rwJ1e 

jako mglistą, bezbarwną plamę. Na kolo­
rowej fotografii jej białe jądro otoczone 
jest fioletową I niebieską draperią. Na 
innej fotografii - dobrze znanej obserwa­
torom mgiawicy gazowej „Krab", w gwia­
zdozbiorze Byka, pośrodku niebieskawej 
mgławicy - znajdują się żółte l czerwo­
ne smugi chłodnych gazów, Wielka Mgła­
wica Oriona. to biały oblok osnuty ga­
zami o mocnych tonach amarantu i fio­
letu. 

temperatury powierzchniowej. Najgorętsze 

są białe, z tonacją niebieskawą, potem 
idą mniej gorące oblek"ty żółtawe, po nich 
chłodniejsze, pomarańczowe. Ciąg kończą 
gwiazdy czerwone. Dla astronomów zdję­

cia barwne świata gwiazd mają duże zna­
czenie. Już na oko można bowiem roze­
znać na nich temperatury poszczególnych 
obiektów, co przy zastosowaniu innych 
metod badawczych jest bardzo praco­
chłonne 1 kłopotliwe. 

H' szechśUJiot kol r 
gwiazdy o blasku od niebieskiego, po· 
przez żółty i pomarańczowy do czerwo­
nego, 

Z POMOCĄ TELESKOPU 

Jeżeli zamiast zwykłych klisz użyć do 
zdjęć Kosmosu specjalnych barwoczułych 

filmów, sprawa zmienia się gruntownie. 
Na miejscu czarno-białych obiektów po­
jawia się żywa gra wszystkich barw, ale 
pod warunkiem, że takie zdjęcie zostanie 
wykÓnane w ognisku największego tele­
skopu I będzie naświetlone kilka godzin. 
Wielką Mgławicę Andromedy - pisał o 

swoich kolorowych obserwacjach nasz nie­
odżałowany astronom ! popularyzator dr 
Jan Gadomski - widywaliśmy jedynie 

Nle mniej kolorowa jest koronkowa 
mgławica w Labędziu, o nazwie „Cirrus'\ 
prześwietlona z jednej strony białą smu­
gą gorących gazów, z drugiej zaś podcie­
niowana chłodnymi obłokami czerwonej 
barwy, Inny znów wygląd ma mgławica 

w Labędziu, zwana ze względu na kształt 

Ameryką Północną, Na barwnym zdjęciu 

wygląda, jak gdyby byla oświetlona czer­
woną luną kosmicznego pożaru . Wresz· 
cie mgławica obrączkowa w Lutni. To 
„pawie pióro". Niebiesko-fioletowe cen­
trum otacza żółta draperia, na peryfe­
riach przechodzaca w czerwl~ń 

Oczywiście, - barwa jest pojęciem ~ublek­
tywnym, zależnym od oka ludzkiego, Jest 
ono uczulone na jedną tylko „oktawę" 

fal elektromagnetycznych. A przecież fi· 
zycy znają fale elektromagnetyczne, obej­
mujące aż 60 oktaw. zatem bogactwo 
barw jest w Kosmosie ogromne, skoro w 
przedziale tej jednej, naszej oktawy fa,! 
świetlnych oko może odróżnić około 17 ooo· 
różnych barw. 

Kolorowe gwiazdy - to nie tylko cie­
kawostka, barwne zdjęcia fotograficzne 
z teleskopów są nowym narzędziem ba­
dawczym astronomów. (WiT-AR) 

CO OZNACZAJĄ BARWY GWIAZD 
Gwiatl7Y mają barwy, zaleźne od ich .JAN BIELENSKI 
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ralirleJ 
obmacując ostrożnie jej ezl.onki. Nie natrafiłem jednak 
na ŻlJdną ranę. Mimo to jakiś instynkt ostrzegł mnie, 
że sprawa jest poważna. Kiedy podnosiłem ją w ramio­
nach, głowa opadła bezsilnie na bok, jak kwiat, które­
mu złamano łodygę. 

Teraz ruszyła w kierunku domu mała proce!lja, na 
czele której kroczyłem ja, niosąc w ramionach Normę, 
a pomag.ał mi chyba Dawid Rowley. Reszta edonków 
rodziny, która zbiegła się na krzyk Normy i Karen, 
kroczyła za nami ze spus-zczonymi głowami, w milcze­
niu. Defilowaliśmy tak między dwoma rzędami ilumi­
nowanych sosen, a ten kontrast między radosnymi przy­
gotowaniami świątecznymi, a naszym żałosnym orsza­
kiem wydawał się niezwykle przejmujący. 

Kiedy mieliśmy już wstępować na schodki wiodące 
do domu, zatrzymaliśmy się na krótką chwilę, a ja mi­
mo woli rzuciłem sp·ojrzenie za siebie. Czyżbym - sam 
nie wiedząc o tym - usłyszał daleki warkot silnika 
samochodowego? Przez ułamek sekundy zobaczyłem w 
mroku, tuz przy wejściu do parku, niski, wydłużony, 
oświetlony kształt samochodu. Wóz oddalał się szybko, 
nie tak szybko jednak, żebym go nie poznał. 
Była to nowojorska żółta. taksówka. 

ROZDZIAŁ III 

Czas naglił, więc nie mogłem poświęcić więcej uwa­
gi taksówce. Po pewnych, mnie tylko znanych, ale 
nieomylnych objawach, wiedziałem, że ranna znajduje 
się u kresu życia. 

- Proszę tędy - powiedziała neptem Karen - w 
salonie jest sofka. 

Z niesłychaną ostrożnością ułożyliśmy Normę na ka­
napce. Cała rodzina zebrała się wokół rannej. Dawid 
Rowley otoczył ramieniem żonę. 

-23-

Sędzia. Salter milczał, a jego liasowa twars wyrażała 
niesłychane przygnębienie i smutek. Co do jego małżon­
ki, to była ona jedyną osobą, której rysy nie zdradzały 
najmnie,.iszej zmiany. Jej zamyślona., jak gdyby nieobe­
cna twarz, nie zmieniła się ani na jotę od chwili, kiedy 
jej szwagier zaproponował cocktaile. 

- Może będzie lepiej, jeżeli państwo wszyscy wyjcl.ą _. 
powiedziałem, usiłując nadaremnie wyczuć choćby 

najlżejsze drgnienie pulsu rannej dziewczyny. 

Obie pary posłusznie skierowały się do drzwi, pod­
czas gdy Karen zdradzała chęć! pozostania przy moim 
boku i nie ruszyła się z miejsca.. 

- I pani także - powiedziałem - wezwę pa.nilb je­
żeli zajdzie potrzeba. 

Kiedy wreszcie zostałem sam, przyłoiyłem ucho do 
piersi Normy, nie wyczułem jednak najmniejszego 
drgnienia. Również lusterko, które przyłożyłem jej do 
ust, pozostało nieskalanie czyste. A więc przeczucia 
mnie nie myliły, Norma nie żyła.. 

Już dwie godziny temu wiedziała, te wkrótce 
umrze, Przyszła błagać mnie o pomoc, ja jej jednak 
nie zrozumiałem. Czy mógłbym zapobiec temu wypad­
kowi? Działać szybciej, niż to uczyniłem? 

Dręczony wyrzutami sumienia, z umysłem zaprząt· 

niętym tysiącem wątpliwości, przystąpiłem do dalszego 
bardziej szczegółowego badania i wkrótce znalazJem 
na tylnej części czaszki duży wylew, jak również licz­
ne obrażenia. I wylewy na ramionach I plecach. 
Wszystko to jednak razem wzięte nie mogło spowodo· 
wać śmierci. Dopiero kiedy odwiązałem z jej szyi na­
siąknięty krwią szal, zobaczyłem stra.szliwą ranę. 

Tchawica była. przecięta, jak nożem. Przypomniawszy 
w jakiej pozycji zna.jdoWało się ciało Normy kiedy 
razem z Karen podnosiliśmy ją z ziemi, przypuszcza­
łem raczej, iż musiało nastąpić skręcenie karku„. 
Cóż więc się stało? 

Siedziałem jeszcze pogrążony w rozważania.eh, kiedy 
otworzyły się drzwi w szparze ukazała się rudowło· 

sa głowa Karen. 

- Oto pańska torba z narzędziami - powiedziała -
Oliwer przyniósł ją przed chwilą„. Czy ma pa.n jesz­
cze jakąś nadzieję?„. 

Nie dokończyła domy~la.jąc się prawdy z wyrazu 
mojej twarzy. 

- Norma! - zawoła.la z jękiem, tłumiąc łkanie. 

- Pani siostra nie żyje - odpowiedziałem cicho. 
Zginęła na miejscu, nie zdając sobie na.wet z tego 
sprawy„. Nie cierpiała.„. 
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ilt -tlelewtł 
ze jwfata. 12.25 z da!W'l1ej mil• 
zyki. l~.40 (.L) K-0mUJ1i!katy. 
12.45 (L) Lódzkd nota.tmtk stu­
den.oki, 13.DO (L) Za.prasz.amy na 
kom.cert. 13.40 „Ko·ni.ec podroży 

&łużbo-wej" fl"a.gm_ u .oo 
Wiad., 14.05 St u.dl<> wczasowe, 
J;S,00 Kompo.zytcn- tygodnia 
K. KUirpińskl. 15,40 „Pieśni i 
tańce, śWia.ta", 16.00 Wlad, 16.05 
z naanowszych nagrań - NRD. 
16.20 „Zna•jomi z anteny". 16,45 
(L) Akitu.alności łódz.kle, J6.i5 
(L) Slurż.ba zlotowa. 17.25 (L) 
Piosenki o na.szych miastach . 
17.55 (.L) Aud. „My 72". 18 20 
Sonda . 19 .00 Echa dJn!a. l9.15 
„Specyfika rozwoju mlodego 
pok-Olenia", 19.31 „Z!O<te pa.ziury 
lwa" - stu.eh. 20.tl Muzyka 
ro·z.rywkowa, 20.56 Wiersze poe­
tów, Zl.Ol Portrety P<>Lskich 
ko-mpozyto.rów. 21.41 SpC>tkanie 
z A, Germa.n, 22 .00 z kraju J 
ze świa.ta. 22.30 Wlad, sport. 
~.3·3 Koncert. 23.50 Wiad. 

biel.a w bieli" iM' 
l"Y'i•nego prod. (W). 1ua 
Dmerunitk (W). 16.~ Telefer~~ 
„Cz,as w Ja.s" ([II) z Gdańska. 

- „Ro·s<>ma•k M!m.ad<>" - film 
Walta Dhsiney.a. koło.r (W<). 
118.15 T11ryistyka 1 wyp<iezynetlc 
(W). l8,21i Wia.tiomośc! d.ma. 
H!.45 Drogami. wspólc-z,esn<>~ 
(W). 19.20 Dobra.noc - ko1or 
(W), 19.30 Dziennik (W). 20,.!0 
„Ko·b!eta w bieli" I odc. tilrnu 
seryjnego prod, tramc, (W). 
2LOO PKF (W). 21.lO $w1atowtd. 
2L40 M!strzowle ba•tuty (Kait<>· 
wice). 22.00 Dziennik (W). 

PROGRAM II 

18.00 Nasze recenzje, 18.15 Z 
bli.ska ! z dale.ka magazyn kul­
tu1ra•lny KDL, 18 45 Portret mu­
sta OTV Kraków na ekranie 
19.20 Dohra1no<:. Hl 30 Dzien.nl k: . 
20.10 „Wzidłmż ! ~len Europy 
LOT" - teleturniej. 21.JO 24 
godziny. u.w' „Ratunek z n.le· 

PROGRAM lll ba" (lotntc-z.e dylematy). it ~O 
„Sląstk na ekrain\e" (prog!-a.Jn 

1'!.05 Z kraju 1 'l.e świata. studyjno-fi<lmo·wy) (Katowi~e1. 
1.2 ,2.5 Za kierownicą, 13.00 Na 22.40 „P icasso - wojm.a i P~· 

błalosto-ckiej antenie. 15.00 Eks- kój" (poll"trety). 
p!"esem prz.e-z. świat. 15.10 Al-.----------------
bum mUizykL 15.30 Herba~ka 

PNY sa.mo~varze. 15.50 Ta.r:Ca, 
ló.05 TęstknO'ta plY\llie spod pal­
ca - gawęda, 16.1.iS F, Mendels­
sohn - Rond<>. 16.26 Przed mi­
kll"ofom.em Loul.s Prima ! Kelly 
Sm Lth. 16.45 Nasz roJt 12. 17.DO 
Ek.spresem pnez świa.t. 17.05 
„Twa.rz poker:z.y&tY" - ooc. 
pow. 17.45 Mój ma.gnetofun. 
17.40 Stlhdio pod MLnerwą. 18.00 
Przebój za przebojem . 18,30 P<>­
Utyka d.La wszystkich. 18,45 Co 
się śpiewa w Pa.ryżu , 19.00 Ek.s­
presem przez św1a.t. 19.05 „Nasz 
wspó1ny przyjac.Lel" - odc. 
pow. 19.35 Ad libitUJm. 20 .00 
Remilnis-cencje mu.zyc:z.ne. 20,45 
Rytm 1 pi<J<Senka, 21.05 „Taje.m­
n:ica Marcela Duva•la" - sluch , 
21.30 600 sekiu.nct cLla zespołu 
Osjain. 21.40 Ja.k żyją JUigosł~­
wia.nie - gawęd.a, 21.50 r.u.do­
mi.r Różycki - „Eros 1 Psy­
dhe". 22.00 Fa.kty dnia, 22 na 
tl-wiazda siedmiu wieczorów -
Teresa Tutinais. 2'2.15 Trzy kwa­
dra01se jazzu. 23.00 Wiersze s . 
Grochowialka, 23.()5 Mu•zyka no­
cą. 

TELEWIZJA 

PROGRAM I 

8 . .15 ·.;Ma.tema.tyGi:a w llZ.kołe" 
(z Krak<>wa.) , 8.50 "Matematyka 
w S1Jkole" (Kira.ków) . 10.00 1,K<>-1 

Dnia 18 lipca 1972 r. zmarła 

po clężkieJ chorobie 

EUGENIA STEIN 
P"ogrzeb odbędzie slę dnia 

20. VII. 1972 o godZ. 16 rz do· 
mu przedpogrzebowego na 
Cmentarzu Komunalnym, o 
czym zawiadamiają pogrążone 
w głębokim bólu 

SIOSTRY I POZOSTALA 
RODZINA 

PODZIĘKOWANIE 

Wszystkim, którzy okazali 
pomoc i współczucie w czasie 
choroby I pogrzebu 

S. t P. 

PAULINY JADWIGI 
GRACZYK 

składają serdeczne poda:leko­
wanie 

MĄZ I CORKA 

Dnia 18 lipca 1972 r. po 
długiej chorobie zmarła naJ­
ukochadsza Zona i Matka. 
pmeżywszy lat 7ł 

S. t P. 

ANNA. ZAWADZKA 
z domu Goździk 

Pogrzeb odbęd:rAe się 20 
lipca br. o godz. 17 z kaplicy 
cmentarza na Dolach, o czym 
zawiadamia 
smutku 

poi:-rążona w 

RODZINA 

W dniu 17 lipca 1972 r. 
zmarł nasz nieodżałowany 
Kolega 

JERZY 
JĘDRASZKIEWICZ 

długoletni, zasłużony pracow­
nik J\.Iiastoprojektu - Lódt 
Miasto. 
Pamięć o Nim zostan11• 

wśród nas. 
Rodzinie wyrazy najgłębsze-

go wspólczucia składają 
DYREKCJA. POP-PZPR 
RADA ZAKLADOW A, 
KOLEŻANKI I KOLEDZY 

Kukułeczka płaci ... 
2la pięć tra.tied Zl\vyklych r.l 

l.546, za c-z.tery trafienia pre­

mlow.aJ!le zl l 73, za oz.tery tlI'a­

flen.ia !llwykle zł 73, za trEY 
tralfielOJ.a premiowa.Tle 7l 20, u 
wy 11ra.fi.end.a 'ZJWY1de zl 10. 

Na wygra.ne za 6 trafień przy• 
pa.da 180.000 '1lł w b!i&ącej grz.e. 

Dnia 17 lipca 19n r. zmarł, 
przeżywszy lat 57 nasz drołl'i 
Brat i Wujek 

S. t P. 

JERZY 
JĘDRASZKIEWICZ 

Pogrzeb odbędzie się 19 UP· ! 
ca br. o godz. 17 z kapUcy 
cmentarza przy ul. Ogrodo• 
weJ. o ca:ym powiadamiają z 
żalem 

BRAC1A I POZOSTALA 
RODZINA 

W dniu n lipca 1972 r. zgi­
nął śmiercią tra11:iczną nasz 
najukochańszy Syn, Brat i 
Wujek przeżywszy 26 lat 

S, t P. 

WIESŁAW 

SROCZYŃSKI 
Pogrzeb oobędzie się 19 liP­

ca 1972 r. o godz. 16 w Pa­
rzęc:oewle, o czym za włada.­
mia my pogrążeni w łl'lebo­

kim smutku 

RODZICE, SIOSTRA, BRAT 
Z ŻONĄ I BRATANEK 

Dnia 20 lipca 1972 r. o godz. 
6,30 rano w Kościele Wniebo­
wzięcia Najświętszej Marii 
Panny ul. Kościelna 8/10 od­
będzie się uroczysta msza ża­

lObna w intencji zmar!eJ 

dnia U. VII. 1972 r. 

S. t P. 

JOANNY SZRAJBER 
z Lukasiewiczów 

o czym zawiadamiają ,Przy­
jaciól i wszystkich życzliwvch 
Jej pamięci 

CORKI 

Dnia 16 lipca 1972 roku 
zmarła po długiej I cieżkiel 

chorobie przeżywszy lat 54 

nasza ukochana Zona i Matka 

S. t P. 

IRENA OZIMEK 
Pogtzeb odbędzie się 11nia 

19. VII. br. o godz. l7 z kap­
licy cmentarza gw, Antonie­
go, o ozym zawiadamiają po­
grążeni w smutku 

MĄŻ z SYNEM 

Zawiadamiamy z głębokim 
żalem, że dnia 14 lipca 19'12 r. 
zma.rla w Warszawie, prze­
żywszy lat 87 

MARIA 
WOŹNIAKIEWICZ 

Pogrzeb odbył się w war­
szawie 17 lipca 1972 r. 

SYNOWE, SYNOWIĘ 

I WNUK.I 
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szeń 311-50. (Za treść oinoszeń redakcja nle odpowiada), Redakcja nocna 395-57, 395-59, Wydaje Lód:z.k.le Wydawnictwo Prasowe RSW „Prasa". Kolportaż i prenumerata: Pr"l.eds, Upowsz. Prasy 1 Ksią ż­

ki „Ruch" - Lódź. Kopernika 53, centrala 281-20. Cena prenumeraty rocznie„ 156 zl. P,ólrocznle 78 71, k'Wartalnie 39 zl. Zgłoszenia prenumeraty przyjmu~ą urzędy pocztowe 1 oddzla!y terenowe „Ru­

chu". Egzemplarze archiwalne „Duennika" są do ?lahyc!a w sklepie „Ruchu , Lódź, P10trkowska 95. Wszelkich informacji o warunka eh prenumerąty udzi elają wszystkie placówki „Ruchu" 1 poczty. 

6 DZIENNIK ł..ÓDZKI nr 170 (7451). Skład 1 druk: P.rasowe . Za.klady Graficz.ne RSW „P.rasa", Lódź, ul. żwirkl 17. Papier druk. mat. 50 g. D-ł 




